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Z atarg  polsko-litewski! w“Mth
Po ultimatum Rządu Polskiego do Litwy

Rzad litewski
o j s r a d u ^ e

Ead neta uciska

1' W M v,V .;S S  dtO ut-:-.. -A*

Z Kowna aonosizą: mota dyplo­
matyczna poiska nadeazła do Ko­
w na w  czwartek wieczorem .

Niezwłocznie po otrzymaniu no­
ty  zebrało się posiedzenie Rady 
Ministrów, które trwało do godz 
2.30 w nocy.

W czoraj rano Rada Ministrów  
zebrała się ponow nie i obradow a­
ła do godz. 12.

O godz. 12-ej obrady przerwano 
i w znow iono o godz. 13-ej.

Koncentracja
wejkk piskich!

Havas donosi z Tallina, iż we 
d’ug otrzymanych tam informa- 
cyj, wojska polskie zostały skon 
centrowane nad granicą litew­
ską i w razie odpowiedzi odmo­
wnej na nofę dyplomatyczną 
prlską, oddziały polskie wkro­
czą na terytorium litewskie.

Z S S R
wobec zatirgu

Polski 2 Litwo
W edług nadesziych do Londynu 

informacyj z M oskwy, ZSSR. nie 
zam ierza wtrącać się ani w daw ­
niejsze, ani w  now e spory Litwy z 
Polską. W M oskwie podkreślają 
przy tym. że w obec Litwy ZSSR. 
nie zaciągnęło żadnych tego ro­
dzaju zobow iązań. Poseł sow iec­
ki w  Kownie miał o  powyższym  
stanowisku ZSSR. poinformować 
Rząd litewski.

,  Marszałek
Smigly-Rydz

w  W iln ie
PAT. donosi:
W czoraj o godz. 7,45 przybył 

do Wilna M arszatek  Edw ard  śm :- 
g?y .  Rydz.

P rzy jazd  M arsza łka  nie był dla 
W ilna niespodzianką, gdyż w ia ­
domość o tym podała  ca?a p rasa  
poranna , a na mirrach miasta  u- 
kazały się liczne plakaty, w zywa­
jące  do udziału w zwołanym ia 
godz. 14-tą wiecu w spraw ie  li­
tewskiej, po którym m ają  oyć 
przedłożone bezpośrednio M arszał 
kowi powzięte rezolucje.

O godz. 9-tej Marszałek opu ­
ścił wagon. N a dworcu witali go

l u i i  i m .
PAT. donosi:
W dniu im ien in  M arszałka Śmi­

głego .  Rydza od  sam ego rana de­
legacje w ojsk a , organizacji b. woj 

akowych, stowarzyszeń społecznych  
i  m łodzieży  dawały wyraz swych

przedstawiciele władz wojskowych 
i cywilnych, miasta, uniwersytetu 
i t. d.

P o  krótkiej rozmowie z w i ta ją ­
cymi go osobami, Marszałek odje 
cha? do pałacu reprezentacyjnego.

Uchwały
Zw. Diiennikatzu R. P.

Wydział W ykonawczy Związku 
Dziennikarzy Rzeczypospolitej od

był w dn. 18 b. m. posiedzenie, 
na którym uchwalił nas tępującą  re 
zolację:

„W ydział W ykonaw czy  Zw iąz­
ku Dziennikarzy Rzeczypospolitej 
s tw ierdza, że w chwili, gdy w ła ­
dze pańs tw ow e postanowiły znor­
malizować stosunki między Rzecz­
pospolitą, a państwem litewskim, 
stanowisko prasy  polskiej jest wy 
razem jednolitych uczuć caiego na 
redu, który na tle tej sp raw y  m a­

nifestuje sw ą jedność z arm ią i 
wodzem naczelnym". (PA T .).

Litwa w cyfrach
Według osta tn io  ogłoszonych 

danych, Litwa liczy obecnie mie­
szkańców 2.549.668. Stolica Li­
twy Kowno liczy 106.794 miesz­
kańców, Kłajpeda 38.545, Szawle 
24.637, Poniewież 21.442 miesz­
kańców.

Na froncie chińskim
Sowiety dostarczyły Chinom 780 samolotów

- V

m

Komunikaty japońskie donoszą, 
że w w alkach  w rejonie Linsza — 
Linfyn wielkie siły chińskie o to ­
czone zostały przez Japończyków, 
którzy zadali im decydującą klę­
skę. S tra ty  chińskie mają wynosić 
około 70 tys. zabitych i rannych.

W edług danych japońskich rząd 
Czang-Kai-Szeka w chwlii w y b u ­
chu wojny posiadał 30 w y b o ro ­
wych dywizyj, zaopatrzonych w 
nowoczesną technikę. Obecnie z 
tych 30 dywizyj zostało zaledwie 
6; dla ponownej organizacji ka- 
drowych sił po trzebuje Czang- 
Kai-Szek conajmniej trzech miesię 
cy czasu.

Agencja „Kokutsu" donosi, że 
dotychczas Sowiety dostarczyły 
Chinom 780 samolotów  w ojsko­
wy różnych kategoryj,  natom ias '  
ilość lotników sowieckich w chiń. 
skiej armii jest nieznaczna.

U rzęd ow o zakom unikowano w czo  
raj ,że, marszałek Czang-Kai-Szek  
wydał polecenie rozpoczęcia  bu-

ftrwawe zajścia

w  in d ia th
W  Alahabad (Indie) doszło mię 

dzy hindusami a muzułmanami do 
ponownych starć, w czasie któ­
rych 2 osoby zostały zabite, a 22 
ranne. Najważniejsze punkty w 
Alahabad zostały obsadzone przez 
wojsko.

dowy nowoczesnej au tostrady ,  któ 
ra połączy stolicę prowincji 
Kwang-Si, Kweiling z połączoną 
w bezpośrednim sąsiedztw ie Kan­
tonu miejscowością Czamsius. W  
Kantonie au tos trada  ta  połączona 
zostanie z istniejącym już traktem  
Hong-Kong —  Kanton.

W  kołach w ojskowych p rzyp i­
sują budow ie wymienionej au to ­
strady  doniosłe znaczenie z uwagi 
na znaczne udogodnienia w o r g a ­
nizacji dow ozu wojsk  i materia- 
łów wojennych.

Przy budowie au to s trady  zatru- 
dnionych będzie 50 tys. kulisów.

Turcja i Grecja

Na zdjęciu dramatyczny obra-1 skiej, która straciła dom i sw oich  
zek z  terenu wojny chińsko -  ja- najbliższych, 
pońskiej. Rozpacz rodziny chiń- j

Zglajcłiszalfowanie kultury
w  Jk u s irś i

W  szybkim tempie odbyw a się 
dostosow yw anie  austriackiego ży­
cia kulturalnego do stosunków w 
Rzeszy.

Kierownikiem kulturalnym hitle 
rowoów w  Austrii został mianowa 
ny Herman Stuppaeck. W p o rozu ­
mieniu z nowym ministrem oświa 
ty prof. Menghinem p rzep row a­
dzać on będzie „dos tosow anie"  i 
odżydzenie austriackiego życia kul 
tara lnego. Kierownictwo n a jw a ­
żniejszych instytucyj kulturalnych 
powierzone już zostało znanym

działaczom partyjnym. Usunięty; 
już został dotychczasow y dy rek­
tor B urg theater  Herman Roebbe- 
ling. Do prywatnych  tea trów  W ie 
dnia w ydelegow ano party jnych mę 
żów zaufania. Na czele aus tr iac ­
kiego tow arzys tw a  au to rów  s ta ­
nęło trzech ludzi, cieszących się 
zaufaniem now ego reżimu: Reidin 
ger, T laskal i Beran. Daleko idą­
ce zmiany personalne zaszły rów-, 
rrież w dziedzinie życia muzyczne 
go o raz  w  kierownictwie a k a d e ­
mii sztuk pięknych.

Po parafowaniu w  Ankarze pod  
czas  ostatniej konferencji państw

Co uczyni Pilska
w razie napadu Niemiec na Czechosłowacją

Redaktor polityczny „L‘Epo. 
que“, Donnadieu, zamieści? a r ty ­
kuł ,w którym sugeruje nowemu 
ministrowi spraw  zagranicznych 
Francji , P- Boncourowi, że Frań- 
cja winna zażądać  od swojej so­

juszniczki Polski oświadczenia, 
jakie stanowisko zajmie Polska, 
gdyby F rancja  była zmuszona po­
śpieszyć na pomoc napadniętej 
Czechosłowacji.

Podstawy poLtyKi zagranicznej
A m e r y k i

Sekretarz stanu Hull wygłosił 
w czwartek w W aszyngtonie mo­
wę, w której wyłożył podstawy 
polityki zagranicznej St. Zjedn., 
podkreślając, że polityka Amery. 
ki opiera się na dążeniu do utrzy 
m ania pokoju i na postępie w

uczuć dla dostojnego so len izar'a , 
wpisując się do specjaln ie w yłożo­
nych ksiąg w G eneralnym  Inspek  
toracie S ił Zbrojnych i  w  siedzi­
bie M arszałka.

dziedzinie gospodarczej i m oral­
nej. Następnie mówca wspoini- 
na? o ciężkiej sytuacji m iędzyna­
rodowej naszych czasów, s ta ra jąc  
się przedstawić politykę Ameryki 
na Dalekim W schodzie, jako  oę- 
dącą  w harmonii z wyżej poda. 
nymi zasadam i.  W ojska  am ery­
kańskie w Chinach — rzekł mów. 
ca s tac jonu ją  nie w celach a- 
gresywnych. Zostaną one s tam ­
tąd wycofane w chwili, gdy życiu 
i mieniu obywateli am erykańskim  
w Chinach nie będzie z a g ra ż a '0  

niebezpieczeństwo. Dążenie poli­
tyki zagranicznej St. Zjedn. na 
Dalekim Wschodzie polega na u- 
nikaniu mieszania się w sprawy 
rzecich państw , o raz  na un ika­

niu izolacji.

porozumienia bałkańskiego do­
datkow ego paktu przyjaźni i nie- 
agresj i pomiędzy T urc ją  a  G re­
cją, s tosunki pomiędzy obu tymi 
państw am i przybrały jeszcze b a r ­
dziej serdeczny charakter.  P odp i­
sanie paktu nas tąp ić  ma podczas 
wizyty v Atenach premiera turec 
kiego Dzelal Bajara i ministra 
spraw  zagranicznych dr. Rustu A- 
rasa.

P ra sa  grecka powita ła  en tuzja­
stycznie w iadom ość o tej wizycie, 
której data  nie została jeszcze o-
statecznie ustalona.

***
Jak  donoszą z Ankary, rad a  g o ­

spodarcza  porozumienia ba łkań ­
skiego zbierza się w S tambule w 
kwietniu b. r. W  tym celu są już 
czynione przygo tow an ia  przez de 
legatów  zain teresowanych ministe 
riów tureckich.

B a n k i

W związku z pogłoskami, że w 
sobotę, 19 marca, jako w dniu 
imienin M arszałka Piłsudskiego, 
banki będą nieczynne, Polska A- 
gencja Telegraficzna upow ażnio­
na jest do stwierdzenia, że po­
głoski te są nieprawdziwe. Banki 
i instytucje finansowe będą otwar 
te i obsługiwać będą klientów bez 
żadn>ch ograniczeń w normalnych 
godzinach biurowych.

Aresztowanie ks. StarSiemterga
Książę S tarhem berg, b. wódz 

Heimwehry austriackiej,  został a- 
resztowany w chwili, gdy miał 
przekroczyć granicę austriacką.

Oskarżono go o nielegalny p rze­
myt pieniądzy. W chwili a resz to ­
wania znaleziono przy księciu 
40.000 szylingów w  dewizach.

Gospodircze następstwa
xaisory Austrii

„Rheinisch - W estfalische Zei- 
tung“ w dłuższym artykule omawia 
znaczenie gospodarki austriackiej 
dla Rzeszy. Po wcieleniu Austrii do 
R zeszy —  pisze dziennnik — gospo 
darka austriacka sta ła  się częścią  
gospodarki ogólnoniemieckiej. N ie­
miecki obszar gospodarczy powię­
ksza się w skutek tego o 6,5 miln. 
i'lTjizi, wr czym  od 3 do 8,5 miln. sil 
roboczych. Siły te  będą m ogły być 
wprowadozne do ogólnego procesu 
rozbudowy gospodarczej Rzeszy, w 
ten sposób rozwiązany będzie pro­
blem bezrobocia w Austrii. N a do­
tychczasowym  ciasnym obszarze 
Austrii nastąpi niewątpliwie wzmo­
żenie produkcji, obrotów, zatrudnie­
nia oraz wzrost dochodu społeczne­
go. Wprowadzenie jednolitego syste

mu celnego i monetarnego wym a­
ga pewnych przygotowań. N arazie  
Bząd R zeszy zniósł redukcję impor­
tu z Austrii do Rzeszy wprowadzo­
ną w’ dniu 1 listopada 1937 r. Re­
dukcja ta  była, jak  wiadomo, doko­
nana z tego względu, że w stosun­
kach clearingowych z  Niem cam i 
A ustria osiągnęła poważne saldo 
dodatnie. Związki finansowo - go­
spodarcze dotychczasowego pań­
stw a austriackiego z zagranicą nie 
są problemem, który by m ógł po­
w strzym ać szybki proces w ciągnię­
cia austriackiego organizmu gospo­
darczego w orbitę gospodarki ogól­
noniemieckiej.

Należy do tego dodać, że Polska  
traci rynek austriacki dla swego 
węgla. *

Błazeńska „rehabi facja"
h itlerow sk ich  m orderców

W krótce  wznowiony zostanie w 
formie nader  uroczystej proces 
przeciwko jednemu z przewód- 
ców rewolty narodow o - „socjali­
s tycznego" z lipca 1934 roku, n ie­
jakiemu Planetta , który został 
sw ego czasu skazany  n a  śmierć

przez w ładze austriackie. P roces 
ma na celu rehabilitację Planetty, 
którego cia'o zostało w yjęte z gro  
bu i będzie po raz drugi pochow a 
ne z oddaniem wszelkich hono­
rów.
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Co wczoraj uchwalił Sejm
Na posiedzenia Sejmu w da. 17 

b. m. odesłano do Komisji k: 
projektów nstaw w pierwszym 
sytaniu.

REJESTR POJAZDÓW 
MECHANICZNYCH.

Sejm bez dyskusji przyjął usta­
wę o rejestracji pojazdów mecha­
nicznych. Motoryzacja kraju jest 
w dużym stopniu uzależniona od 
umożliwienia sprzedaży pojazdów 
na kredyt w ten sposób, by sprze­
dawca chroniony był przed stra­
tą.

NOWELA DO USTAWY O PO­
BORZE ZWIERZĄT I POJAZ­

DÓW.
Następnie Sejm uchwalił usta­

wę nowelizującą rozporządzenie 
Prezydenta Rzeczypospolitej o o- 
bowiązku odstępowania zwierząt 
pociągowych, wozów, pojazdów 
mechanicznych i rowerów na cele 
obrony Państwa. Nowela ustala 
nowe normy.

Z kolei uchwalono ustawę o 
wspólnotach gruntowych, normu­
jącą stosunki prawne w gminach.

NOWELA O PODATKU 
DOCHODOWYM.

Sprawozdawca pos. Szymanów- 
siki nazywa pi jektowaną nowelę 
„uśmiechem ministra Skarbu do 
obywateli", projektowana bo­
wiem nowela zwalnia niektóre do 
chody od podwójnego opodatko­
wania, a mianowicie dochody z 
akcji oraz udziałów w spółkach z 
ograniczoną odpowiedzialnością, 
w spółdzielniach jak również przy

chody na pokry cie kosztów utrzy­
mania, pobierane od osób, które 
wypłacanych z tego tytułu kwot 
nie mogą potrącić ze swych docho­
dów. Ustawa przynosi i również 
rzecz bardzo cenną—zryczałtowa­
nie podatku dochodowego dla dro 
bnych płatników.

Ustawę przyjęto w drugim i 
trzecim czytaniu.

Mowa min. Becka
w Senacie

W środę, dnia 23 b. m. min. Spr. 
Zagr. Beck wygłosi przemówienie 
na plenarnym posiedzeniu Senatu.

Wzrost bezrotiocia
w Ameryce

Ilość bezrobotnych w Stanach 
Zjednoczonych w lutym r. b. wy. 
nosiła 10-342 tys. wobec 8.381 
tys. w styczniu r- b. Jak  z liczb 
tych wynika w ciągu jednego mie 
siąca ilość bezrobotnych w U.S.A. 
znacznie wzrosła.

G R Y P IE

Przegląd prasy
KWESTIA 

ODPOWIEDZIALNOŚCI
Aneksja Austrii przez Niemcy 

hitlerowskie postawiła Polskę w 
trudnym położeniu. To czują wszy" 
scy. Ale kto jest odpowiedzialny 
za ten stan rzeczy? To pytanie 
zaczyna w  Polsce brzmieć coraz 
głośniej.

„Czas" zadaje właśnie sobie to 
pytanie — i odpowiada w sposób 
zaiste zdumiewający: „odpowie, 
dzialni jesteśmy wszyscy41. Ale w
jaki sposób?! W ten mianowicie, 
że sukcesy zagraniczne zależą od 
stanu wewnętrznego państwa. Je­
śli więc zagranicznych sukcesów

Czy wojna jest nieunikniona?
WOJNA OD WEWNĄTRZ.

Mówiąc o praktyce wojennej 
faszyzmu, pominęliśmy umyślnie 
metodę wojny „od w ew nątrz", 
której się .należy słówko specjał- 
ne.

Metodę tę faszyzm stosuje w 
Hiszpanii, którą rozsadza przez 
wojnę domową, ale środkami... z 
poza domu. Tu faszyzm działa 
pod cudzą firmą, jest „dostaw cą" 
wojny.

Takim  samym dostawcą niedo­
szłej narazie wojny był faszyzm 
włoski i hiszpański przy organize 
waniu tajnej zmowy przeciw Re- 
publice Francuskiej przez C. S. A. 
R.

RADA N A C Z E L N A  P. P. S.
zaczyna s w e  prace d z i ś  
19 marca o r. w War­
szawie w Gmachu Z. Z. K. przy 
ul. Czerwonego Krzyża 20.

im m m  pr
Delegacje 3 Związków u Komisarza Rządu w Gdyni

Ustawa o robotnikach portowych, 
uchwalona przez większość obecnego 
Sejmu, wywołała wielkie wzburze­
nie w sferach robotniczych Gdyni. 
Do akcji protestacyjnej, zainicjowa­
nej przez Zw. Zaw. Transportowców, 
przyłączyły się Związki ZZZ i ZZP 
i na wspólnej konferencji, przedsta­
wiciele trzech związków: ZZT, ZZP 
i ZZZ Jednomyślnie uchwalili:

założyć jak najostrzejszy protest 
przeciw uchwaleniu przez Sejm pro- 
jektu ustawy o robotnikach porto­
wych w brzmieniu, które:

a) znosi zasadę zapośredniczenia 
przez Portowe Biuro Pośrednictwa 
Praćy,

b) znosi kolejność, jedyny mier­
nik bezstronnego i sprawiedliwego 
podziału pracy.

Zebrani, opierając się na stanie, 
jaki istniał przed wprowadzeniem

mm OHO
w  Cninach

Rząd chiński w Hankou wydał z 
ważnością od 14 b. m. zarządzenie, 
na mocy którego został ograniczo­
ny obrót dewizami. Sprzedaż de­
wiz, w myśl tego zarządzenia, zo­
staje zcentralizowana w Central­
nym Banku Chin z siedzibą w Han­
kou. Dla ułatwienia zawierania 
tranzakcji utworzona została filia 
w Hong-Kong. ' Banki chińskie w 
celu nabycia dewiz dla celów lokal­
nych będą musiały wnosić odpo­
wiednie wnioski do Centralnego 
Banku Chin lub jego oddziału. Ce­
lem powyższego zarządzenia je3t 
utrzymanie pewnych rezerw dewi­
zowych dla centralnego rządu chiń­
skiego. Zarządzenie powyższe w^wo 
łało duże zaniepokojenie na rynku 
dewizowym w Szanghaju. Między­
narodowe sfery bankowe zabiegają 
o zmianę wprowadzonych zarzą­
dzeń, gdyż istnieje obawa, że wpły­
ną one bardzo ujemnie na obroty 
handlowe tego miasta.

LiKwlsacja Narodowego 
Banku Austrii

Narodowy Bank Austrii znajdu­
je  się w fazie likwidacji. W skutek 
wydanego prawa O wcieleniu A u - ' ZTr‘-c “3, uchwalonej U3tawy wpłynie 
s tril do Rzeszy niemieckiej, za- * —- -  — * u 5

Rozporządzenia pana Prezydenta z 
dnia 27 października 1933 r. i roz­
porządzenia wykonawczego pana mi­
nistra Opieki Społecznej z dnia 27 
marca 1935 r., które postanawiały, 
ze: „zarejestrowani i pozostający w 
ewidencji Biura robotnicy portowi 
zatrudnieni są przy przeładunku por 
towym w porcie gdyńskim tylko za 
pośrednictwem Biura (art. 30—Rozp. 
pana Prezydenta z dn. 27 paździer­
nika 1933 r.J, oraz że: „po otrzyma­
niu od pracodawcy zgłoszenia wolne­
go miejsca pracy. Portowe Biuro Po­
średnictwa Pracy kieruje niezwłocz­
nie do pracy robotników w kolejno­
ści ich zgłoszenia się do Btura, ma­
jąc zarazem na uwadze sprawiedli­
wy podział pracy między robotni­
ków, t. j. kierując się ilością dnió­
wek, przepracowanych przez robot­
nika" (par. 10 Rozp. M. O. S. z dn. 
27 marca 1935 r.) — przestrzegają 
władze przed skutkami uchwalonej 
przez Sejm ustawy, w której widzą 
pogorszenie stanu w przedmiocie za- 
pośredniczenia do pracy.

Uchwalona pizez Sejm ustawa w 
art. 30 postanawia, że zapośredni- 
czanłe do pracy odbywać się będzie 
nie przez i w kolejności zgłoszenia 
się do Biura-i bez względu na ilość 
dniówek, przepracowanych przez ro­
botnika, a jedynie ,jsa wiedzą Biura".

Fakt, że robotnicy będą tylko raz 
jeden w miesiącu odstemplowywać 
karty kontrolne w Biurze Pośrednic­
twa Pracy, czyni dostatecznie uzasa­
dnionym przypuszczenie, że robotni­
cy nie pozostający pod bezpośrednią 
kontrolą państwowej instytucji, jaką 
jest Portowe Biuro Pośrednictwa 
Pracy, będą notorycznie naruszać u- 
stawę o czasie pracy, jeżeli już dziś 
takie wypadki notujemy.

Wobec zdecydowanej postawy, ja­
ką zajmują wszystkie Związki w 
kwestii zapośredniczenia do pracy, 
a która wyraża się w stanowczym 
żądaniu utrzymania w mocy par. 10 
Rozp. Ministra Opieki Społecznej z 
dnia 27 marca 1935 r., przedstawi­
ciele trzech na wstępie wymienio­
nych Związków, w przewidywaniu 
Ujemnych i szkodę przynoszących 
portowi skutków, a w trosce o dobro, 
rozwój i przyszłość portu, uwarun­
kowanych spokojem w pracy, proszą 
pana Komisarza Rządu, jako władzę 
administracyjną m. Gdyni, o inter­
wencję u czynników rządowych w 
kierunku zgłoszonego na Jego ręce 
postulatu. Stwierdzamy, że tylko

rząd  Banku przechodzi w ręce dy 
irekcji Banku Rzeszy,

na odprężenie nastrojów' i uchroni 
port przed wstrząsami socjalnymi, 
które w obecnej sytuacji politycznej 
mogą przynieść nieobliczalne szkody 
dla portu, miasta ł państwa.

III.

W e wszystkich krajach, gdzie 
sprzymierzeńcy Hitlera i Mussoli. 
niego nie są u  władzy, działają 
podrzutki faszystowskie ze swy­
mi kieszonkowymi „wodzami" 
(Henlein, Degrelle, Mosley itd.) 
na rzecz swych mistrzów i mię­
dzynarodówki faszystowskiej. Wło 
chy i Niemcy omotały już swą sie 
clą propagandow ą Afrykę, Amery 
kę południową, Bliski Wschód. 
Hitler „w yzw ala" „cierpiących 
braci", zanim ci zdążyli powie- 
dzieć w plebiscycie, że bynajmniej 
nie życzą sobie tego wyzwolenia. 
Jeszcze krew się leje w Abisynii, 
a już Mussolini pasuje siebie na 
Mesjasza i protektora św iata arab 
skiego. Tu i ówdzie faszyzm 
czynnie wspiera rokosz i walkę 
narodowościową w posiadłościach 
obcych państw  (M arokko, Pale­
styna). Pod oszukańczym szyldem 
„wyzwolenia", albo walki z „bol- 
szewrzmem", faszyzm w trąca się 
do spraw  wewnętrznych innych 
państw , pełni rolę żandarm a kontr 
rewolucji i dąży do panowania 
nad światem.

M etoda „wojny od w ew nątrz" 
jest dla faszyzmu Ó tyle wygodna, 
że nie pociąga za sobą dużego ry 
zyka i w razie niepowodzenia za­
wsze można się z niej wycolać; 
operuje się też w niej przeważnie 
cudzym materiałem ludzkim. Ale
— jak świadczy przykład Austrii
— „wojna od w ew nątrz" nie do­
prow adziła do wojny domowej i 
musiano dokonać „hitlerowskiego 
cięcia" od zewnątrz; poszło to 
gładko, ponieważ Austria jest kra­
jem niemieckim i była bądź co 
bądź przez hitleryzm mocno pod­
minowana. W Hiszpanii „wojna 
od w ew nątrz" przybiera coraz o- 
strzejsze formy wojny napastni­
czej. Tak, czy owak, metoda 
„wojny od w ew nątrz" jest jedną 
z form praktyki faszyzmu, prakty 
ki wojennej, tkwiącej korzeniami 
w samej istocie faszyzmu, a któ­
rej żadnymi układami ani ustęp­
stwami zażegnać się nie da.

ZBROJENIA.
Oprócz układów i ustępstw dla 

faszyzmu, które, jak widzieliśmy, 
są tylke na rękę faszyzmowi i 
zwiększają niebezpieczeństwo w’oj 
ny, „optymiści" uważają zbrojenia 
za gw arancję pokoju. Ilekroć fa 
szyzm zaskoczy św iat „faktem do 
konanym", Anglia i Francja, a w 
związku z wojną w Chinach tak ­
że Stany Zjednoczone, autom aty­
cznie odpowiadają potęgowaniem 
zbrojeń. W  ostatniej swej mowie 
Chamberlain napomknął o strasz­
liwej potędze uzbrojenia angiel­
skiego. Jest on widocznie prze- 
konany, — a z nim oczywiście wie 
tu innych — źc samą siłą zbroj­
ną powstrzym a faszym od wojny.

Jest to złudzenie. Historia uczy, 
że w yścig zbrojeń prowadzi do 
wojny, nie do pokoju. Zbrojenia 
mają to do siebie, że nie tyiko pe 
wnego dnia „arm aty same grają", 
ale też — zwłaszcza obecnie, gdy 
tyle jest tajemnic wojennych — 
silnie pobudzają sfery wojskowe 
do „w ypróbow ania" tych zbro- 
jeń.

Każda zapowiedź wzmożenia 
zbrojeń w Anglii i Francji w yw o­
łuje taką samą zapowiedź w k ra­
jach faszyzmu. I gdzież meta te­
go wyścigu? Czy nie w wojnie?

Byłoby nonsensem — w  obli­
czu gw ałtow nego zbrojenia się fa 
szyzmu — żądać od państw  nie 
faszystowskich, by się nie zbroiły.

Ale same zbrojenia nie zapew . 
nią pokoju. Silna arm ia jest je-

dnym z głównych czynników po­
wodzenia w wojnie, ale nie może 
zapobiec wojnie, do czego zresz­
tą nie jest powołana. Skuteczna 
walka o pokój wym aga dobrej po­
lityki, wewnętrznej i zewnętrznej. 
Nas tu obchodzi polityka zagrani­
czna.

DECYDUJE SIŁA.
I oto mamy odpowiedzieć na 

pytanie, postawione w tytule. Czy 
wojna jest nieunikniona? Wojna, 
oczywiście, powszechna, gdyż w 
naszych czasach wojny lokalne już 
się „nie liczą".

Na to pytanie odpowiemy bez 
w ahania: tak, wojna jest nieunik­
niona, jeżeli zwolennicy pokoju bę 
dą prowadzili taką jak dotąd poli­
tykę.

Polityka ta jest zla. Nic rozumie
ona istoty faszyzmu, nie zdaje so­
bie sprawy, że ani układami, ani 
ustępstwami, ani zbrojeniami nie 
pozyska się faszyzmu dla pokoju.

Polityka ta nie chce zrozumieć, 
że faszyzm przekreślił praw o mię­
dzynarodowe, i że uznaje jeden 
tylko argument — siłę.

Faszyzm tę siłę stworzył w  po­
staci bloku Berlin — Rzym — T o ­
kio i blok ten wzmacnia i posze­
rza, jak świadczy zagarnięcie Au. 
strii. Dla Włoch bezpośrednie są ­
siedztwo z Niemcami nie jest rze­
czą przyjemną, ale dla osi Berlin 
— Rzym, w której Włochy niepo. 
ślednią grają rolę, dla międzyna­
rodówki faszystowskiej, _ którą 
Mussolini razem z Hitlerem kieru­
je, zabór Austrii jest pozycją wiel­
ce dodatnią. Blok faszystowski zy 
skał na sile, zarówno pod wzglę­
dem politycznym, jak gospodar­
czym i wojskowym.

Oczywistą jest rzeczą, że skute 
czną przeciwwagą tego bloku fa. 
szystowskiego, tego bloku wojny, 
może być tylko inny blok, inne sku 
pienie sił, któreby swą przewagą 
liczebną, materialną i moralną, mo 
gło trzymać w szachu tamten 
blok.

Takim wielkim skupieniem sił 
jest Liga Narodów. Ale Liga jest 
skłócona i bezsilna. Dopóki ona 
nie odzyska siły, trzeba, by pań­
stw a pokojowe zjednoczyły się w 
bloku pokoju. Państw a te stano 
wią większość na świecie, a nale 
żą do nich takie potęgi jak Anglia. 
Stany Zjednoczone, Francja. Cóż, 
zdawałoby się, prostszego i natu- 
ralniejszego, niż stworzenie właś- 
nie takiego światowego bloku po 
koju, wobec którego blok faszy­
stowski musiałby skapitulować 
jako przed siłą niepomiernie więk 
szą od siły bloku wojennego?

Niestety, tragizm sytuacji na 
tym właśnie polega, że tego blcku 
pokoju nie ma, że państwa poko 
iowe idą luzem, w rozsypkę, blok 
wojenny zaś montuje się coraz 
mocniej.

Co gorsza: im więcej blok fa 
szyzmu urasta w siłę, tym bardziej 
rozdrabniają się siły pokojowe.

Czemu tak  się dzieje?
(jmb.).

liku będziemy mieli
dziS pogodę 7

W c a ły m  kraju na ogół dość po­
godnie i nieco cieplej. Temperatura 
dniem około 10 st. wiatry z kierun­
ków zachodnich, dolne słabe, górne 
z szybkością, do 40 km godz. Wi­
dzialność rankiem miejscami osła' 
biona z powodu zamglenia, dniem 
dobra.

nie ma, widocznie ło pochodzi od 
braku siły wewnętrznej.

Za sukcesy, względnie niepowo­
dzenia w polityce zagranicznej 
odpowiedzialny Jest nie tylko kie­
rownik tego resortu, odpowiedzial­
ni jesteśmy za nie wszyscy, bo o 
pozycji państwa wśród Innych na­
rodów decyduje jego siła i zwar­
tość wewnętrzna.
„Czasowi" trzeba przyznać tę 

zasługę, że postawił na porządku 
dziennym sprawę odpowiedzialno­
ści. Ale odpowiedź na postawione 
pytanie krytyki nie wytrzymuje.

Odkąd to „Czas" hołduje imper- 
sonalistycznej socjologii? Odkąd 
to „kierownicy resortów " przesta­
li grać rolę? Czy kierunek naszej 
polityki zagranicznej nie odegrał 
żadnej roli? „Czas" naturalnie bro­
ni dotychczasowego kierunku, bo 
sam z nim się utożsamiał.

A teraz drugie pytanie: jak to 
odpowiedzialni jesteśmy wszyscy? 
Czy szerokie koła społeczeństwa 
miały wpływ na kierunek? Czy ma 
sy pracujące nie zostały odsunięte 
od tego wpływu? To ciekawy pro. 
ceder „logiczny": z początku (od- 
dawna) „Czas" akceptuje to odsu­
nięcie, a po tym nagle czyni te m a ' 
sy — „odpowiedzialnymi"- 

Nie, tak nie można, panowie! 
Takie łamańce „logiczne" są nie­
dopuszczalne — każdy widzi, w 
czym rzecz. Zwłaszcza, że te ma­
sy — robotnicze, chłopskie, praco­
wnicze — swe zastrzeżenia formu" 
łowały bardzo wyraźnie. Skąd 
więc nagle ten „wielkoduszny" po 
dział odpowiedzialności?!

„Kurier Poranny" także się zde­
nerwował —  jak „Czas" — kwe­
stią odpowiedzialności. Ciska się 
na „Głos Narodu", który ubolewa 
nad losem katolicyzmu w  Austrii. 
A cóż Polska miała czynić?! de­
maskuje się „Kurier Poranny". 
Zresztą arcybiskup Innitzer w yra­
ził przecie hitlerowcom swe całko­
wite zadowolenie... —- Otóż o In- 
nitzerze i jego „taktyce" pisaliś­
my wczoraj. A samo zagadnienie 
stoi nie tylko tak, co trzeba było 
(po aneksji) robić, lecz orzede 
wszystkim tak—Czy dotychczaso­
wy kierunek nie ułatwił tej anek­
sji?

ENDECJA O LITWIE.
Sprawa litewska w prasie pol­

skiej nie schodzi z pierwszych

stron dzienników. „Gazeta Polska" 
w artykule p. Katelbacha powiada, 
że miarka cierpliwości przepełniła 
się, ale merytorycznie zajmuje sta ­
nowisko (stosunkowo) powściągli" 
we. Natomiast szaleje endecka p ra  
sa, która jawnie agituje niemal za 
aneksją Litwy. Bo endeckie postu­
laty („wejście Litwy w system 
polityki polskiej", baza dla floty, 
konwencja wojskowa, unia celna 
i t. d.) są już zbliżone do aneksji.

„W arszawski Dziennik Narodo­
wy" ogłasza ustępy z dawniej­
szych dzieł p. Dmowskiego, w któ­
rych Dmowski istotnie wypowiadał 
się za zabraniem Austrii przez 
Niemcy, ale zarazem za zabraniem 
Prus Wschodnich przez Polskę... 
Wedle p. Dmowskiego, Królewiec 
(KOnigsberg) powinien był ode­
grać rolę Gdańska.

Czyli że — tak, jak to wczoraj 
pisaliśmy — powoływanie się en­
deków na „wskazówki Dmowskie­
go" jest zupełnie nieścisłe! Bo 
zmienili orientację (na pro-hitle- 
rowską). 1 endecki dziennik pisze 
tak:

Sprawa Prus Wschodnich jest 
dziś nieaktualna. Ale istnieje dziś 
możliwość uzyskania przez Polskę 
rekompensaty w formie normali­
zacji stosunków z Litwą. Norma­
lizacji, polegającej na przyznaniu 
państwu polskiemu i narodowi pot 
skiemu na terytorium litewskim 
tych uprawnień i tego stanowiska, 
które są zgodne z  wymaganiami 
geografii i z  doświadczeniem his­
torycznym.
Ale „geografia" p. Dmowskiego 

była inna! Po cóż więc powoły­
wanie się na geografię i „w ska­
zówki Dmowskiego"?

W  innym znowu miejscu endec­
ki dziennik stara  się dowieść, że 
zwycięstwo gen. Franco „wcale 
nie zagraża interesom rzeczywis­
tym Francji". „Wprost przeciw­
nie!" powiada. Tymczasem każdy, 
kto zna mapę Europy, rozumie, że 
„frankizacja" Hiszpanii oznacza 
zagrożenie Francji od tyłu, t  zn. 
od zachodu. Czyli —  chwycenie 
Francji w dw a ognie (od wschodu 
Hitler, od zachodu Franco). A o- 
słabienie Francji, to wzmocnienie 
„Hitlerii" i ponowne osłabienie 
Polski. Endecki dziennik („narodo­
wy"!) stał się poprostu echem 
Goebbelsa!...

K. CZ.

ODPIERAJCIE ATAKI WATROBIAME
Nic poddawajcie się bezradnie ćier 

pieniom i dolegliwościom wątroby,
mogąc je skutecznie zwalczac.
Wstrzymujcie ataki kamieni żółcio­
wych, uprzedzając je leczeniem
sprawności wątroby i regulując nor­
malne wydzielanie żółci. Przy
pierwszych bólach wątroby kiedv 
rozpoznany został rodzaj cierpienia 
stosują się zioła przeciwko kamicy
Skład Główny: Zakłady Preem. • Handl.

żółciowej i złej przemianie materii 
D-ra Cz. Krassowskiego, ze zna­
kiem słownym KAMICINA, dobrane 
klinicznie, działające skutecznie w 
dolegliwościach wątroby, w ataku 
kamieni żółciowych, w złej przemia­
nie materii, nadmiernej otyłości. 
Cena pud. zł. 2. Do nabycia w apte­
kach i składach aptecznych.

Dr. Farm. K. Wanda. Warszawa. U tzno 98.

Motywy arcysłuszne
W „orędziu“ kanclerza „Trze­

ciej" Rzeszy, odczytanym przez  
p. Goebbelsa w dniu wkroczenia 
wojsk niemieckich do Austrii, p. 
Hjtler przytoczył motywy, które 
skłoniły go do tych zarządzeń, a 
więc — istnienie w Austrii obozów  
koncentracyjnych, niedola emi­
grantów politycznych, ograniczę- 
nic uprawnień wyborczych oby­
wateli austriackich, wątpliwości 
co do czystego i sprawiedliwego  
przeprowadzenia plebiscytu  — 
i t. p.

Jak widzimy, „wódz narodu 
niemieckiego“ wystąpił w roli o . 
brońcy wolności, demokracji i 
swobód obywatelskich, a przyznać  
trzeba, że rola ta pasuje doń 
Idealnie. B o i przecie, jak  to po 
wszechnic wiadomo, w N iem ­
czech dzisiejszych nie ma żad­
nych obozów koncentracyjnych i 
w ogóle nawet o nich nie słysza ­
no, emigracja polityczna w „Trze 
ciej" Rzeszy jest zjawiskiem  zgo­
ła nieznanym, swobody obywa, 
telskie i uprawnienia wyborcze 
ludności Niemiec są wyjątkowo  
pełne i szerokie, a wszelkie gło­
sowania w tym szczęśliwym  kraju  
odbywają się w sposób nieposzla­
kowanie czysty, uczciwy i spr a 
wiedliwy.

Słusznie więc, bardzo słuszn e 
się stało, że p. A dolf Hitler tak  
zdecydowanie i efektownie w y .  
stąpił w  obronie uciśnionych 
przez Schuschnigga obywateli b. 
Austrii. Teraz dopiero poznają  
radość, wolność, szczęście

ogóle raj na ziemi.
Skoro „wódz narodu włoskie­

go" broni z  całym poświęceniem  
wolności Hiszpanii, dla równo­
wagi osi Berlin — Rzym  jest rze­
czą konieczną, aby drugi je j part 
ner spełniał wolnościową misję w 
środkowej Europie. A zatym  Sieg, 
Heil i dreimal H ochL X.

Rok wiezienia
za zastrzelenie konia
W związku z zeszłorocznym straj­

kiem rolnym, stanął przed Sądem 
gradzkim w Limanowej Edward Tro 
Janowski ze Słopnic pow. limanow­
skiego, były prezes Spółdzielni O- 
światowej w Limanowej, oskarżony 
o zastrzelenie konia na drodze go­
spodarzowi, który zdążał parokonną 
furmanką na jarmark do Limanowej.

W wyniku przeprowadzonej roz­
prawy skazany został Edward Tro­
janowski na karę więzienia na Jeden 
rok bez zawieszenia.

Pokwitowania
Na głodne dzieci Hiszpanii.

S. N. zł. 5.
Zebrane w Zakopanem zł. 30. 
Na pomnik Andrzeja Struga. 
Michalski Mieczysław zł. 2.

Do dyspozycji Centr. Kom. Zw. 
Zaw. w myśl uchwały z dnia 

14/8 1936 r- 
Zebrane w śród pracowników 

Związku Zawodowego Robotni- 
i w [ kó-w Rolnych w  Lublinie zł. 13.60.
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Hitler o graniach polskich
Transakcja wymiany terytorialne]

Po zajęcia Austrii wystosował 
kanclerz Hitler oficjalny list do 
Mussoliniego, jako szefa Rządu 
włoskiego, składając uroczyste 
zapewnienie, że uznawał i zawsze 
uznawać będzie linię Brenneru, ja­
ko granicę między „Trzecią" Rze­
szą a Włochami 

„Jakakolwiek mogłaby być kon­
sekwencja bliskich zdarzeń — pi­
sał Hitler — wyznaczyłem wyraź­
ną granicę niemiecką po stronie 
Francji i wyznaczam obecnie dru­
gą, również wyraźną granicę po 
Stronie Włoch: Jest to Brenna*.

T a decyzja nigdy nie będzie po 
dawana w wątpliwość, ani atako­
wana; ni* powziąłem tej decyzji 
IW 1938 r ,  lecz natychmiast po u- 
kończeniu wielkiej wojny i nigdy 
I  tego nie robiłem tajemnicy".

Nie jest wiadomo, czy Hitler po

wziął decyzję co do Brenneru, za­
raz po ukończeniu wojny. Faktem 
natomiast jest, źe po dojściu fa­
szyzmu do władzy we Włoszech, 
partia hitlerowska weszła w po­
rozumienie z faszystami włoskimi, 
austriackimi i węgierskimi i że w 
duchu tego porozumienia Hitler 
wyrzekł się popierania irredenty 
niemieckiej w południowym Tyro­
lu i uznał „granicę Brenneru". Pra 
wo samostanowienia mniejszości 
niemieckich poza granicami Rze­
szy niemieckiej nie odnosi się do 
mniejszości niemieckiej w połud­
niowym Tyrolu. Nie rozstrzygają 
bowiem w niemieckiej polityce 
mniejszościowej względy nar odo ' 
wościowe lub sentymentalne, lecz 
zaborcze, imperialistyczne intere­
sy państwowe „Trzeciej" Rzeszy.

Kanclerz Hitler potraktował w 
swym oficjalnym liście granice 
włosko -  niemieckie i francusko .  
niemieckie jednakowo. Obie gra­
nice wyraźnie uznaje. Jeżeli po za 
jęciu Austrii uważał za niezbędne 
natychmiast jasno i wyraźnie u- 
zmać granicę Brenneru i przypom­
nieć przy tej sposobności raz jesz­
cze, że już wielokrotnie uznał gra­
nice niemiecko - francuskie, to * 
tego niedwuznacznie wynika, że 
sprawę Innych granic, wytknię­
tych dla Niemiec po przegranej 
wojnie, uważa za otwartą.

Ani w polsko -  niemieckim pak­
cie nienapadania z 1934 r„ ani 
w żadnym oficjalnym przemówie­
niu kanclerz Hitler nie wyraził u -, 
znania dla obecnych granic pol­
sko -  niemieckich. Przeciwnie, w 
wielu swych przemówieniach ofi­
cjalnych 1 nieoficjalnych wobee 
prasy zajmował co do tych grantt 
stanowisko niejasne, wieloznaczne 
i pełne zastrzeżeń. Obecnie w chwi­
li ponownego i wyraźnego wypo­
wiedzenia się co do swych granic 
z Włochami i Francją, raz jeszcze 
w stosunku do granic polsko-nie­
mieckich posłużył się wieloznacz­
ną terminologią.

„Całkowicie gotów jestem przy­
znać — oświadczył Hitler w wy­
wiadzie dziennikarskim, przezna­
czonym głównie dla opinii angiel. 
skiej — źe Polska, kraj, liczący 33 
miliony mieszkańców, koniecznie 
potrzebuje dostępu do morza. Na­
pełnia nas goryczą to, że ten do­
stęp do morza musi być umożli­
wiony na koszt korytarza przez 
niemieckie terytorium".

(Cytujemy według oficjalnego 
„Deutsches Nachrichtenbfiro").

„Danziger Vorposten" po tym 
wywiadzie kanclerskim wystąpił z 
żądaniem przyłączenia Gdańska 
oo Rzeszy; prasa niemiecka po­
wtórzyła tę opinię gdańskiego 
dziennika, żeby nie powstała na­
wet wątpliwość, jako by wywiad 
kanclerza Hitlera mógł być uwa­
żany za dowód uznania praw pol­
skich do dostępu do morza przez 
terytorium niemieckie, względnit

przez terytorium, z którego Rze­
sza nigdy nie zrezygnowała.

Jak więc należy rozumieć sprze­
czność, zachodzącą rzekomo w sa 
mym tekście wywiadu kanclerskie­
go, oraz sprzeczność rzekomą nrę 
dzy tym wywiadem a żądaniem 
„Danziger Vortposten", rozpo­
wszechnionym przez prasę nie­
miecką?

Tylko jedno zapytanie: jakim 
cudem póiurzędowa „Gazeta Pol­
ska" doszła do twierdzenia, ja­
koby w swym wywiadzie praso­
wym kanclerz Hitler „uznał słusz­
ność" granic polsko - niemiec­
kich? Jest rzeczą „Gazety Pol­
skiej", jeżeli propaguje politykę 
proniemiecką. Każdy rozumie, że 
jest to propaganda polityczna, 
mniejsza o to, czy na dalszą metę 
trafna, czy nie. Ale w propagan­
dzie obowiązują pewne reguły. 
Niedopuszczalna jest jednak pro­
paganda, która operuje grą słów 
w sprawach tak życiowych ł pod­
stawowych, jakimi są granice Pol­
ski.

BENEDYKT ELMER.

Ostatnie wiadomości
Od osoby, która wczoraj wróci­

ła z Wiednia, dowiadujemy się na­
stępujących szczegółów o ostat­
nich wydarzeniach.

W czasie wyjazdu naszego in­
formatora, Schuschnigg przeby­
wał w swoim mieszkaniu w po­
bliżu Belwederu pod ścisłym do­
zorem. Nowy kanclerz Seys-In- 
quart, który jest kuzynem Schu- 
schnigga, zagwarantował mu bez­
pieczeństwo osobiste 1 rodziny, 
oraz przyrzekł mu odwieźć go do 
samej granicy.

W dalszym ciągu dowiadujemy 
się, iż w ostatnich dniach socjaliś­
ci, wobec grozy niebzepieczeństwa 
hitlerowskiego, oddali się do dys­
pozycji Frontu Patriotycznego. Na 
stąpiło to po konferencjach, odby­
tych przez delegatów z kancle­
rzem Schuschniggem i ministrem 
Zernatto.

Mając poparcie robotników, 
Schuschnigg zamierzał stawiać o- 
pór na wypadek wtargnięcia „Le­
gionu austriackiego" do Austrii.

Zaczęto rozdawać robotnikom 
broń. Uzbrojono w ten sposób pra 
cowników straży pożarnej, gazow­
ni i elektrowni.

Potym nagle przerwano zbroje­
nie robotników i wydano rozkaz 
nie stawiania oporu wkraczającym 
do Austrii hitlerowcom. Co wpły. 
nęło na tę zmianę decyzji — trud­
no powiedzieć.

Zapewnienia urzędowe o bez­
krwawym przyłączeniu Austrii do 
Rzeszy nie są zgodne z rzeczywis­
tością. W WIEDNIU WYMIENIA­
JĄ NAZWISKA KILKU OSÓB ROZ 
STRZELANYCH. Uwięziono kilka­
set osób, do czego w niemałym 
stopniu przyczynił się zbiegły do 
Czechosłowacji minister Zernatto 
który, zamiast zniszczyć listę mę­
żów zaufania, którzy stawili się do 
dyspozycji Frontu Patriotycznego,

z  W i e d n i a
lub zabrać ją  z sobą, zostawił ją 
w swej kancelarii, gdzie wpadła w 
ręce hitlerowców.

Wszystkie granice Austrii są za­
mknięte. Obywateli austriackich, 
ani też cudzoziemców, którzy dłuż. 
szy czas mieszkali w Austrii, wła­
dze hitlerowskie nie wypuszczają. 
Wyjechać mogą tylko podróżni, 
których przewrót zastał w Austrii 
przypadkowo. Tych władze hitle­
rowskie wypuszczają po dłuższym 
przesłuchaniu co do celów podró­
ży i po bardzo dokładnej rewizji 
osobistej.

Tłumy, o których czytamy w de. 
peszach, są to przeważnie dzieci, 
młodzież i lumpenproletariat, cze­
kający jakiejś okazJL.

Dzielnice robotnicze sprawiają 
wrażenie wymarłych miast, lud. 
ność zaś śródmieścia, zaskoczona 
szybkością rozgrywających się wy 
padków, trwa jeszcze w stanie o- 
szołomienia, z którego jeszcze nte 
zdołała się otrząsnąć.

W niedzielę ustalono kurs szy­
linga na 1,35 szylinga — 1 marce 
niemieckiej.

Dziwne... ostrzeżenie
Pod takim tytułem czytamy w 

ostatnim „Zielonym Sztandarze**, 
organie naczelnym Str. Ludowego, 
artykuł, który przytaczamy w 
brzmieniu dosłownym. Red. 
Wzmiankowaliśmy już w po­

przednim numerze „Zielonego 
Sztandaru", te  starostowie woj. 
krakowskiego wezwali przedstawi­
cieli zarządów powiatowych Stron 
nictwa Ludowego i ostrzegli ich 
przed nawoływaniem do strajku 
chłopskiego.

Otrzymaliśmy już z powiatów 
dokładne wiadomości, jak te „o- 
strzeżeniu" brzmiały. Po ustnem 
ostrzeżeniu dawał starosta przed­
stawicielom Stronnictwa Ludowe, 
go do podpisu następujące oświad 
czenie:

„Przyjmujemy dc wiadomości 
ostrzeżenie starosty powiatowe­
go o skutkach i odpowiedzial­
ności, jakie władze wyciągną w 
stosunku do winnych, którzy bę­
dą w słowie lub piśmie, na zgro 
tnadzeniach publicznych, czy 
zebraniach nawoływali do akcji 
strajkowej, mającej charakter wy 
bitnie polityczny, a  zmierzającej 
do wymuszenia siłą wysuniętych

Spa Ini. Bi'eiliwa lulam
W najbliższy poniedziałek rozpocz 
nie się przed Sądem Przysięgłych 
w Krakowie proces polityczny 
tow. dr. Bolesława Drobnera, któ­
ry już od przeszło roku przebywa 
w krakowskim więzieniu. Rozpra­
wa, która potrwa około dwuch ty­
godni, wywołała w prasie i na mie 
ście wielkie zainteresowanie. Akt 
oskarżenia zarzuca tow. Drobnero 
wi „przygotowanie do zmiany u- 
stroju społecznego" przez... odczy­
ty, przemówienia na zgromadze­
niach strajkowych i t. p. Jak już 
donosiliśmy, spośród 70-ciu świad 
ków, proponowanych przez obro­
nę, Sąd dopuścił tylko kilkunastu, 
odrzucając zarówno czołowych 
przedstawicieli ruchu robotnicze­
go, tow. tow. Niedziałkowskiego i 
Ciołkosza, jak i szereg osobisto, 
ści z Krakowskiej Rady Miejskiej, 

.Inspektorów Pracy i t. p. Obrona 
! ponowi odrzucone wnioski pod­

czas samej rozprawy. W skład
trybunału wchodzić będą: s. s. o.
Stępniowski, Bartynowski i W a­
silewski, bronić tow. Drobnera 
będą: rnec. I. Aleksandrowicz, L. 
Cohn, L. Landau i W. Szumański,

Centralny kurs T.U.R. 
w Warszawie

W poniedziałek 21 marca, o g- 
10-tej rano, rozpocznie swe prace 
2-tygodniowy Centralny kurs TUR.

Uczestnicy po przyjeżdzie do 
Warszawy udadzą się do gmachu 
Warszawskiej Spółdzielni Mieszka 
niowej na Żoliborzu, ul. Krasiń­
skiego 10.

Listy przyjęć wysłano pocztą do 
kandydatów przyjętych.

SEKRETARIAT GENER.
TUR

postulatów, jako też czynili w 
jakiejkolwiek formie przygoto­
wania w tym względzie, co sta­
nowi przestępstwo z art. 95, 96 
1 97 K. K."
Zaznaczyć należy, że w jednym 

z powiatów woj. krakowskiego sta 
rosta nie ograniczył się do ostrze­
żenia przedstawicieli zarządu po­
wiatowego, ale zażądał od nich, że 
by o tym ostrzeżeniu powiadomić 
wszystkich ludowców w powiecie. 
Zaznaczyć dalej należy, że artykuł 
95, 96, 97, którymi zagrożono za 
nawoływanie do strajku, należą w 
Kodeksie Karnym do najsurow­
szych, bo przewidują karę więzie­
nia do 15 la t  

Ostrzeżenie starostów nazwali­
śmy „dziwnem". Wszak strajk jest 
akcją dozwoloną przez prawo, o 
ile nie wychodzi poza granice przez 
prawo przewidziane. Nie kto inny, 
tylko premier Składkowski w 
związku z sierpniowym strajkiem 
chłopskim oświadczy!, te  m i  
strajk nie by! przestpstwem — 
przestępstwem były tylko wypad­
ki terroru i gwałtu. Na tym samym 
stanowisku stanęły także sądy, 
które nikogo nie skazują ani za na 
woływanie do strajku, anł za samo 
strajkowanie, lecz za użycie gwał­
tu, za powstrzymanie aBą jadą­
cych do miast Hp.

To jedno!
A po drugie: Starostowie grotą 

w swym ostrzeżeniu artykułami 95, 
96 i 97, twierdząc, że akcja strajko 
wa „zmierza do wymuszania siłą 
wysuniętych postulatów". Na ja­
kiej podstawie twierdzą to? Stron­
nictwo Ludowe, stojąc na gruncie 
praworządności, trzyma się legal­
nych form walki. Nie robiło |  nie 
robi zamachów stanu. Ale ma pr*- 
wo manifestować w granicach pra­
wa, między Innymi przy pomocy te 
galnego strajku, że uważa obecny 
stan rzeczy w Polsce za szkodll 
wy 1 domaga się jego zmiany na 
drodze legalnej, między Innymi 
przez zmianę ordynacji wyborczej.

Gdyby starostowie ostrzegali 
przed stosowaniem gwałtów ł 
nrzemocy podczas strajku, to było­
by to zrozumiałe. Ale grożenie lu­
dziom 95, 96 i 97 artykułem za sa. 
mo nawoływanie do legalnego straj 
ku, nie ma prawnego uzasadnienia.
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STWIERDZAM, Z E . . .
Hiszpania gen. Franco
w oczach urzędnika sądu

Przybył do Burgos w związku z planem zmonto 
wania wielkiego przedsiębiorstwa. Chciał otrzymać 
w y łą czn e  praw o wwozu ryżu do Hiszpanii nacjona­
listycznej, oraz monopol na wywóz oliwy. Myśl je­
go był? nader prosta: wwozić to, czego brak i wy 
wozić to, czego jest za wiele — iw  ten sposób wy­
równać bilans handlowy-

— W yjeżdżam, p rzy jacielu  — zwrócił się do mnie, 
— Tu nie ma nic do roboty! Kilka biur z rozleni­
wionymi dziadam i; nie można tu z nikim się doga­
dać. Odjeżdżam  do Sewilli, tam zobaczę się z gene­
rałem , za pośrednictw em  jednego z moich przyja­
ciół, k tóry  obecnie jest jego adiutantem.

Minęło kilka miesięcy. Zapomniałem zupełnie 
o tym osobliwym jegomościu, gdym go przypadko­
wo spotkał podczas jednej z moich urzędowych po­
dróży.

Spotkaliśmy się w hotelu w Viga, i wnet opowie­
dział mi dalszy ciąg swej historii. Powodziło mu 
się teraz świetnie; stał się jak gdyby wpływową per­
soną. Nie szczędził pochwał dla generała Queipo

de Liano, oraz dla jego świetnego systemu rząd że­
nią.

— Przybyłem do Sewilli — opowiadał mi — i nie 
trzeba było czekać długich miesięcy na to, żebym 
został przyjęty i wysłuchany. Po upływie trzech dni 
już rozmawiałem z generałem.

— A więc przyjął pana natychmiast? — zapyta­
łem zaciekawiony.

— A jakże! Tak się stało, że spotkaliśmy się przy­
padkowo i-„ raz-dwa, sprawa załatwiona! A stało 
się to w taki sposób: mój przyjaciel jest właścicie­
lem kilku restauracyj w La Linea. Opowiedziałem 
mu o mojej sprawie, a ten mi odrzekł: „Przyjdź tu 
do mnie pojutrze. Właśnie przybywa tu generał na 
otwarcie kilku szkół: uczynię tak, byście się spot­
kali". Tak się też stało: po niespełna dwóch dniach 
już sam rozmawiałem z Queipo de Liano.

Wyjaśniłem mu całą sprawę i poprosiłem o go­
dzinę dla osobistej rozmowy. Na to odrzekł prosto 
z mostu:

— Do mnie nie trza przychodzić z takimi papier­
kami i szczególikami. To, co mi pan opowiedział, 
wystarcza. Najlepszą rekomendacją jest dla mnie 
to, źe nie chcieli o tym projekcie słyszeć w Burgos, 
bowiem jeśli oni się tam na coś nie godzą, albo też 
czegoś się podejmu ją, już z góry wiem, że to musi 
być dobre. O co panu chodzi? O monopol na wwóz 
ryżu do Hiszpanii? Zdaje się, że tak?

— Tak panie generale, chodzi o wwóz ryżu I wy­
wóz oliwy...

— Tę oliwę, przyjacielu, zostawmy. To nie pój­
dzie. Jeśli chodzi o ryż, to pomówmy o mojej pro­
wincji. Ile chce pan na tym zarobić?

— Panie generale — odparłem — liczyłem, i* 
otrzymam na całą strefę powstańczą...

— Zresztą, wszystko mi jedno... Ile pan zarobi — 
tyle będzie, Ale niech pan przyjmie jeden warunek: 
połowa zarobku dla mego wojska..- Zgoda? To zna­
czy połowę sumy, jaką pan na tym interesie zarobi, 
wpłaci pan na rachunek wpływów dla mego wojska... 
Rozumie pan? Nie dla Salamanki, hę? Dla Sewilli,-.

— Tak będzie, generale — odrzekłem. —- Moi* 
pan generał być pewien, bo jestem patriotą i-..

— Wierzę panu. wierzę. Ale mam zwyczaj na 
każdy wypadek uprzedzić: jeśli mnie pan oszuka, 
każę pana po prostu zastrzelić... Zastrzelę, hę? — 
powtórzył z miną, jakiej nigdy nie zapomnę.

A zwracając się do swego adiutanta, powiedział 
surowym głosem:

— Ty, Paco, zapisz sobie tego faceta i sprawę, 
jaką załatwiliśmy

* 4
*

Pewien znany adwokat madrycki, słynny ze swych 
wystąpień w sprawach lichwiarzy i procenciarzy, 
musiał uciekać z Madrytu po wybuchu powstania, 
gdyż był osaczony przez swych „klijentów".

(D. e. &4.
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Deklaracja Rządu tow. Bluma
W wypełnionej po brzegi sali 

obrad francuskiej Izby deputowa­
nych premier B!um odczytał w 
czwartek o g. 15.30 deklarację 
Rządu, której myślą przewodnią 
był gorący apel na rzecz zjedno­
czenia wszystkich sil republikań­
skich. „Interes kraju — brzmi de­
klaracja — nakazywał stworzenie 
potężnego gabinetu, gromadzące­
go wszystkie siiy republikańskie 
dokoła większości wybranej przez 
naród. Jakkolwiek wysiłek taki 
podjęto, to jednak nie powiódł się 
on“.

Deklaracja tłumaczy ukonstytuo 
wanie obecnego Rządu Frontu Lu­
dowego odmową grup opozycyj­
nych, które odrzuciły skierowane 
do nich przez Bluma wezwanie.

Mimo to Rząd zamierza nie po­
minąć żadnej sposobności, ażeby 
zrealizować jedność republikań­
ską. Rząd gotów jest zawsze po­
nowić próbę, kierując się duchem, 
z którego wyszła ta deklaracja.

SYTUACJA
MIĘDZYNARODOWA

Następnie deklaracja podkreśla, 
jakie sprawy Rząd uważa za naj­
pilniejsze.

Obecna chwila nie sprzyja i nie 
jest odpowiednia dla wszelkiego 
rodzaju „tornad". RZĄD OBJę Ł 
WŁADZĘ NAZAJUTRZ PO WY­
DARZENIU, KToRE WZRUSZY­
ŁO 1 WSTRZĄSNĘŁO CAŁĄ EU­
ROPĄ, WYDARZENIU, MOGĄ­
CYM BYĆ ZAPOWIEDZIĄ DAL­
SZYCH WYDARZEŃ.

Należy przede wszystkim zara­
dzić niebezpieczeństwom zewnętrz 
nej sytuacji Francji, która pragnie 
pokoju.

Deklaracja podkreśla dalej wolę 
pokoju, decyzję chronienia pełnej 
niezależności i żywotnych intere­
sów francuskich, chęć zapewnie­
nia bezpieczeństwa granic i dróg 
komunikacyjnych oraz podtrzyma 
nia powziętych zobowiązań.

Rząd nie może się pogodzić z 
tym, aby powyżej wyliczone decy­
zje nie dały się uzgodnić z charak 
terystycznym dła Francji umiłowa­
niem pokoju i posunie się aż do 
granicy ludzkiego wysiłku, ażeby 
oba te zadania zharmonizować.

W końcu deklaracja stwierdza, 
że FRANCJA ZMUSZA OKOL1CZ. 
KOŚCIAMI WZMOCNIĆ SW Ą SI- 
ŁĘ WOJSKOWĄ. UZUPEŁNIAJĄ 
CY PROGRAM ZBROJEŃ BĘ­
DZIE WYKONYWANY.

ZACIEŚNIANIE SOJUSZÓW
Będziemy dążyli — głosi dekla­

racja — do zachowania i zacieś­
nienia sojuszów przyjaźni i sym­
patii, które wzmocnią zaufanie 
Francji we własne siły, będąc je­
dnocześnie gwarancją pokoju dla 
świata. Moralność i solidarność 
międzynarodowa nie przestaje być 
naszą zasadą. Zbliżenie wszyst­
kich sił pokojowych świata dla

bezpieczeństwa zbiorowego nie 
przestanie być celem, do którego 
dąży Rząd francuski".

SPRAWY WEWNĘTRZNE
Następnie deklaracja omawia 

problemy finansowe i podkreśla, 
że należy je dzisiaj rozpatrywać 
łącznie z problemami dyploma. 
tycznymi i wojskowymi. Podnosi 
ona wzajemną zależność pienią­
dza, kredytów i zapasu złota. 
Rząd zaproponuje środki, mające 
umożliwić zrównoważenie budże 
tu oraz zharmonizowanie produk­
cji i konsumcji, plac i cen, impor­
tu i eksportu. Rząd będzie kon- 
tynupwać dyskusję w parlamencie 
nad statutem społecznym. Jedno­

cześnie przedłoży on projekt wpro 
wadzenia emerytur dla starych ro­
botników.

Rząd wyraża nadzieję, że we­
zwanie to zostanie przez wszyst­
kich usłyszane. (ATE).

* #

Flandin i późniejsi mówcy opo­
zycji oświadczyli, że uzależniają 
swoje stanowisko w sprawie zjed­
noczenia narodowego od wypra­
cowania programu i platformy 
działania, która mogła by połączyć 
wszystkich dla wspólnej akcji.

W WYNIKU DEBATY PRE­
MIER BLUM UZYSKAŁ VOTUM 
ZAUFANIA 369 GŁOSAMI PRZE­
CIWKO 198.

Przeciw strusia® noSifirce

Rozłam w  Rządzie angielskim
Wielka grupa konserwatystów przechodzi do opozycji

Londyńskie gazety wieczorne z 
czwartku pełne są wiadomości o 
rzekomym rozłamie, grożącym ga­
binetowi, o ile premier nie wystą­
pi w najbliższym czasie z dekla, 
racją stanowczej polityki zagra­
nicznej W. Brytanii.

Gazety wymieniają wielu mini- 
stów, jak np. ministra wojny Hore 
Belisha, ministra rolnictwa Mor. 
risona, ministra do spraw szkoc­
kich Oliiota, ministra kolonii Orms 
by-Gore, ministra dominiów Mal­
colm Mac Donalda, noszących się 
jakoby z zamiarem ustąpienia z 
Rządu.

Wśród posłów większości rzą­
dowej widoczne są podobne obia-

wy. Dzienniki twierdzą, że zatym 
ruchem kryje się wpływ Winstona 
Churchilla i dlatego przywiązywa­
ne jest duże znaczenie do jego wy 
cieczki weekendowej do Paryża.

Dzienniki piszą nawet, że Win­
ston Churchill wraz ze swoimi

zwolennikami opuściłby szeregi 
Partii Konserwatywnej i przeszedł 
by do opozycji w razie nieuwzglę. 
dnienia jego postulatów. Za Chur­
chillem stanęłoby ewentualnie 50 
—60 posłów większości rządowej.

Politycy angielscy w e Francji
Jak się dowiaduje korespondent 

PAT., Winston Churchill odjechał 
do Paryża.

Wyjazd tego wybitnego polity­
ka związany jest z zamiarem prze 
prowadzenia w Paryżu szeregu 
wyjaśniających rozmów na temat

Z atarg polsRo-litewsRi

NOTA DYPLOMATYCZNA RZĄDU POLSKIEGO
doręczona została Rządowi Litwy w czwartek wieczorem

Narody i Interwencje w  K o w n eW nocy z dnia 17 na 18 b. m. PAT. ogłosiła wiadomość, doty­
czącą noty dyplomatycznej Rządu Polskiego do Rządu Litwy. Wia­
domość ta brzmi jak następuje:

POLSKA AGENCJA TELEGRAFICZNA DOWIADUJE SIĘ, 
ZE NOTA DYPLOMATYCZNA POLSKA, OKREŚLAJĄCA 
WARUNKI NIEZBĘDNE DLA UNIKNIĘCIA NA PRZYSZŁOŚĆ 
INCYDENTÓW NIEBEZPIECZNYCH DLA POKOJU, DORĘ- 
CZUJNA ZOSTAŁA RZĄDOWI LITEWSKIEMU DNIA 17 
BIEŻ. MIES, O GODZ. 21-EJ.

RZĄD POLSKI OCZEKUJE ODPOWIEDZI W OKREŚLO- 
NYM TERM INIE.

Anglia wobec z a t a r g u  
polsko-litewskiego

W Izbie Gmin zgłoszono inter* 
pelację w sprawie sytuacji pol­
sko - litewskiej.

Poseł liberalny Mander zainter- 
pclował prem iera, czy jest w 
możności złożenia oświadczenia 
na tem at sytuacji polsko-litew­
skiej, oraz czy Rząd brytyjski, w 
myśl art. i l  ust. 2 paktu Ligj 
czyni starania o zapewnienie po­
kojowego zalatwiema incydentu 
przez Radę Ligi Narodów.

Premier Chamberlain odpowie, 
dział, iż odmowa Rządu polskie 
go przyjęcia lokalnego załatwie­
nia incydentu, w którym  polski 
żołnierz straży granicznej zabity 
został 11 marca oraz wiadomość 
o zamiarze Rządu polskiego za­
łatwienia przy okazji tego incy­
dentu nieporozumień, istnieją 
cych pomiędzy obu Rządami, wy­
wołała podniecenie. Ambasador 
J K. Mości w IFarszaicie c trzy■ 
mai polecenie wskazania na zna­
czenie, jakie Rząd J. K. Mości 
przywiązuje do przyjaznego zalat 
wienia te j sprawy. (P A T ).

W Kownie toczą się nieustan­
ne obrady ministrów z udziałem 
prezydenta Smetony.

Minister spr. zagr. Lozorajtis 
odbył szereg konferencyj.

Posłowie Estonii i  Łotwy w 
Kownie złożyli Rządowi litew­
skiemu energiczne demarche, żą­
dając uregulowania stosunków 
z Polską.

Dzienniki londyńskie donoszą
0 naradzie, odbytej w Warsza­
wie pod przewodnictwem Prezy­
denta R. P. przy udziale Marszał­
ka Śmigłego-Rydza, prem iera, wi­
cepremiera i ministra spr. zagr. 
Dzienniki podają o interwencji 
w Kownie posłów brytyjskiego
1 francuskiego, którzy doradzali 
Rządowi litewskiemu ustępliwość 
wobec Polski.

„Times“ stwierdza, że Rząd li­
tewski do tej pory nie zrozumiał, 
że cały naród polski gotów jest 
poprzeć wszelkie kroki, prowadzą­
ce do zakończenia nienormalne­
go stanu rzeczy między Litwą a 
Polską. Nagłe pogorszenie się sy­
tuacji w Europie nakazuje Rzą­
dowi polskiemu podjęcie krokow 
dla położenia kresu anormalnym 
stosunkom z Litwą.

Niektóre dzienniki londyńskie 
twierdzą, jakoby kilka dywizji 
polskich skoncentrowanych było 
w pobliżu granicy litewskiej.

(PAT)

W  Kownie rozeszła się tu pogło 
ska jakoby Polacy mieli skoncen­
trować na granicy litewskiej 3 dy­
wizje wojska. Pogłoska ta wywo

Z m ia n a  Rząau 
n a  L itw ie?

„Petit Parisien" donosi z Kow­
na, że na Litwie zanosi się na prze 
silenie rządowe, celem ułatw enia 
rozwiązania sytuacji, jaka wytwo­
rzyła się wskutek zatargu z Pol­
ską.

Sowiety a Litwa
„Danziger Vorposten" donosi z 

Kowna, że poseł sowiecki w Kow. 
nie oświadczył prezydentowi Sme 
tonie, iż Moskwa w obecnej chwili 
nie może Litwie przyrzec popar­
cia.

łała w opinii publicznej Litwy sil­
ne zdenerwowanie. (ATE).

Posiedzenie Sejmu 
litewskiego

W dniu 17 b. m. odbyło się po­
siedzenie sejmu litewskiego, — na 
którym grupa posłów złożyła in­
terpelację w  sprawie konfliktu z 
Polską. W odpowiedzi na interpe- 
lację zabrał głos min. spr. wewn. 
Czaplik3S, który w dłuższym wy­
wodzie usiłował przedstawić kon­
flikt w ten sposób, jakoby wina

sytuacji m iędzynarodowej, i sto . 
sunków francusko -  brytjskich.

Chrurchill powróci do Londynu 
w niedzielę. Również Lloyd 
George odjechał do Francji, uda. 
jąc się na Rivierę, ale zatrzyma się 
na dwa dni w Paryżu. W chwili 
obecnej znajdują się we Francji 
cztery wysokie postacie brytyj­
skiego św iata politycznego: Bald 
win, Eden, Churchill i Lloyd 
George. (PAT).

Przed nowa deklaracji 
Hitlera

Jedynym punktem porządku 
dziennego piątkowego posiedzeniu 
Reichstagu było wysłuchanie dekla 
racji Rządu Rzeszy, którą wygłosi 
Hitler na temat sytuacji, powsta­
łej w związku z przyłączeniem Au 
strii do Rzeszy.

Wybicie szyb
W czasie demonstracji po zw o. 

łanym wiecu w  Warszawie na 
placu Marszałka Piłsudskiego, 
grupa uczestników wybiła w kilku 
punktach na trasie przechodzące, 
go pochodu szyby wystawowe. 
Między innymi wybito kilka szyb 
na Marszałkowskiej, Nowym Świe 
cie i Krakowskim Przedmieściu. 
(Paradis, Wolanów 1 1. d.). (ATE)była nie ze strony Litwy. (ATE).

Ostatnie depesze i wiadomości na czele numeru

Dalsze „uszczęśliwianie"
Austrii hitleryzmem

„CZTEROLATKA"
Goering wysłał do dr. Seyss-In- 

quarta depeszę, w której zaw iada­
mia go m. in., że plan czteroletni 
zostanie rozszerzony również na 
Austrię.

CAŁKOWITA UNIFIKACJA 
PRAWNA 

W Dzienniku Ustaw Rzeszy za-

Czwartkowa manifestacja w Warszaw,e
W czwartek o godz. 19.15 na | 

p lacu Józefa Piłsudskiego rozpo­
częło się zgromadzenie, w którym 
wzięły udział organizacje b. woj­
skowych, sfederowane w Fede­
racji Polskich Związków Obroń­
ców Ojczyzny, O. Z. N. i t. d.

Na trybunę wstępuje prezes Fe­
deracji P. Z. O. O. gen. Górecki, 
który wygłosił do zebranych prze­
mówienie, które przerywane by­
ło wielokrotnvmi okrzykami na 
cześć marszałka Śmigłego-Rydza.

Po chwili rozpoczyna się for­
mować pochód, który kieruje się 
w stronę Generalnego Inspektora- 
tu Sił Zbrojnychch, by przedefi­
lować przed marszałkiem Śmi­
głym - Rydzem.

®Ust Lotem 
z a s t ęp u j ę  
t e l e g r a m

(na podstawie kom unikatu PAT)

Na czele pochodu jest niesiony 
olbrzymi transparent z sapisem : 
„Niech żyje Wódz Naczelny". 
W pierwszej czwórce kroczy szef 
O. Z. N gen. Skwarezyński, gen. 
Górecki, prezesi organisacyj b. 
wojskowych, dalej w czwórkach 
kroczą uczestnicy manifestacji.

Uczestnicy pochodu w momen­
cie przemaszerowania przez ulice 
wznoszą okrzyki przeciwko pro. 
wokacji litewskiej. W pochodzie 
są niesione dziesiątki transparen­
tów.

W drugiej części pochodu, na 
czele którego postępuje prezy­
dent m. st. Wa-szawy Starzyński, 
i» ą urzędnicy wszystkich przed, 
siębiorstw miejskich.

Gdy czoło pochodu dotarło do 
generalnego inspektoratu sił zbrój 
nych, na balkonie gmachu ukazał 
się marszałek Śmigly-Rydz.

Defilujący Alejami U jazdowski­
mi uczes.ncy  pochodu oraz tłumy 
publiczności, witali Pana M arszał 
ka entuzjastycznymi okrzykami: 
„Niech żyje W ódz Naczelny", a

następnie poczęli wznosić okrzyki 
przeciwko prowokacjom litew­
skim, jak: „żądam y ukarania Li­
twy", „W odzu prowadź nas“, 
„marsz na Litwę" i t. p.

W pewnej chwili wobec pow ta­
rzających się okrzyków: „prze­
mów W odzu", pan Marszałek 
zwrócił się do manifestujących ze 
słowami: „czy chcecie, żebym do 
was przemówił?"

Na potakujący okrzyk tłumów: 
„tak“, pan Marszałek powiedział:

„Nazywacie mnie Wodzem, a 
wiecie, że przem awiać nie jest 
rzeczą W odza. Chcę tyłko stwier 
dzić przed wami, że serdeczną ra­
dością przejmuje mnie fakt, że są 
takie chwile, kiedy tyle serc pol­
skich potężnie i tak jednolicie bi­
je jednym wspólnym rytmem. Fakt 
ten musi cały naród przepoić w ia­
rą, że Polska potrafi zrealizować 
swoje wielkie przeznaczenia. 
Niech żyje Polska".

Pochód po przemaszerowaniu 
Alejami Ujazdowskimi i ulicą Ba­
gatela rozwiązał się na placu Unii 
Lubelskiej. (PA T ).

Zakaz uboju rytualnego
HcbwaJita Komisja sejmowa

W czwartek pod przewodnic­
twem pos. Ducha odbyło się po­
siedzenie sejmowej Komisji Ad- 
ministraeyjno-samorządowej. Na 
pierwszym punkcie obrad znajdo­
wał się rządowy projekt ustawy 
o zmianie granic województw: 
białostockiego, kieleckiego, lubel­
skiego, łódzkiego i warszawskie­
go-

Następnie Komisja przyjęła pro 
jekt noweli do rozporządzenia 
Prezydenta R. P. o przymusie u- 
bezpieczenia od ognia, wniesio­
nej przez pos. Długosza.

Na ostatnim punkcie znajdo­
wał się projekt noweli, zgłoszonej 
przez pos. Dudzińskiego do usta­
wy o uboju zwierząt gospodar­
skich w rzeźniach. Projekt tej 
noweli znosi całkwicie przepisy 
art. 5 ustawy, dopuszczaj'-ego 
'istnienie uboju rytualnego zwie­
rząt.

W  toku dyskusji nad zniesie­
niem tego artykułu zabrał głos 
p. min. Poniatowski, który wy­
powiedział się przeciw zmianie, 
zaproponowanej przez pos. Du­
dzińskiego. Przemawia! pozatem 
wiceminister oświaty p. Alek­
sandro wicz.

W głosowaniu wniosek o skre­
ślenie art. 5 zestal przyjęty  w ięk­

szością 10 głosów przeciwko 7. 
Tym samym poprawki, zapropo­
nowane przez Rząd, jak np. po­
prawka, dotycząca wprowadzenia 
przymusu trybowania stały się 
bezprzedmiotowe. Z chwilą przy­
jęcia wniosku o skreślenie art. 5 
przedstawiciele Rządu opuścili 
salę obrad. Pozostali jedynie re­
ferenci. W konkluzji całość no­
weli pos. Dudzińskiego uchwalo­
no.

mieszczono zarządzenie, na zasa­
dzie którego wszystkie ustawy 
Rzeszy, ogłoszone po wejściu w 
życie ustawy z dn. 13 marca b. r. 
o przyłączeniu Austrii, obowiązują 
również w tym kraju.

Prócz tego obowiązuje w Au­
strii ustawa Rzeszy o flagach, za­
braniająca żydom używania od­
znak i barw Rzeszy, ustawa, za­
braniająca tworzenia nowych par- 
tyj, ustawa o ochronie jedności 
Partii i Państwa, zarządzenie nor­
mujące stosunek ministrów Rzeszy 
do nam.estnika Austrii, oraz usta­
wa o  obowiązku meldowania sję 
obywateli niemieckich zagranicą.^

Austriacki Rząd związkowy no* 
si obecnie nazwę austriackiego 
Rządu krajowego, którego siedzi­
bą jest Wiedeń. Akcja przepro- 
wadzania połączenia Austrii z 
Rzeszą powierzona została mini­
strowi spraw wewnętrznych Rze­
szy.

•  *
*

Marka niemiecka jest obok a*y- 
linga środkiem płatniczym.

Przewiduje się unifikację mone­
tarną oraz celną.

Henryk Dembiński
uwolniony z więzienia

pozostajeAg. ASI. donosi:

Sąd Okręgowy w Wilnie na po­
siedzeniu gospodarczym w dniu 15 
marca b. r. postanowił zwolnić z 
więzienia Henryka Dembińskiego, 
aż do czasu rozprawy apelacyj­
nej. Decyzja została powzięta na 
skutek złego stanu zdrowia ska. 
zanego.

Jak wiadomo, Henryk Dembiński 
skazany został na 4 lata więzienia.

Stefan Jędrychowski 
w więzieniu nadal.

Tragedia emigrantów
Dziennik praski „ telegraf" do­

nosi o trzech wypadkach samo­
bójstwa, popełnionych przez emi­
grantów austriackich w Pradze. 
VON WIESNER ZAGRANICĄ

Znany przewódca Icgitymietów 
austriackich baron von W iesner 
zbiegł zagranicę wraz z innym ij 
przewódcami tej partii-
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Rada Miejska Płocka
domaga się 5-tio przymiotnikowej ordynacji

wyborczej
Rada Miejska m. Płocka na po­

siedzeniu w dniu 17 marca 1938 
roku w związku z* znanym projek 
tern ordynacji wyborczej do samo 
rządu, wyraża protest przeciwko 
ograniczaniu praw samorządu i 
przeciwko naruszaniu równości 
prawa wyborczego.

Rada Miejska domaga się wy­
cofania krzywdzące] ustawy samo 
rządowej, żądając 5-cio przymiot­
nikowej ordynacji wyborczej do 
Parlamentu i Samorządu.

Pow yższą uchwałę Rada Miej­
ska postanawia przysłać do Pre­
zydium Rady Ministrów.

Wiadomości Polskt *

Deklaracja Klubu Radnych P.P.S.
Na Radzie Miejskiej w Borysławiu

Klub Radnych P P S, reprezen­
tujący w iększość wyborców pol­
skich na terenie m. Borysławia, 
w imieniu swoich wyborców, na 
posiedzeniu Rady M iasta Bory- 

. sjąwia, zakłada uroczysty protest 
przeciwko projektowi ustawy sa- 
m orządowej dla stolicy Państwa

Sok kwitnącego łopianu
sku teczny  przy  w yrzu tach  skórnych, 
w rzodziankach, sk ro iu tach , czerw o­
ności skóry , liszajach , piegach. M a­
g is te r  E dw ard  Go biec W arszaw a, 
M iodowa 14. A p tek i —  D rogerie.

ł p ięc iu  n a jw ię k szy c h  m ia s t w  
Polsct,

Klub Radnych PPS domaga się 
wycofania krzywdzącej ustawy, 
która —  wobec istnienia równych 
obowiązków obywateli wobec Pań 
stwa —  narusza równe prawa o- 
bywatcli. Domagamy się zostąpie 
nia niesprawiedliwej kurialnej u- 
stawy ustawą opartą na zasadach 
5-cio przymiotnikowego prawa 
wyborczego. — Również domaga 
my się, opartej na tych samych 
zasadach ,ordynacji wyborczej do 
Sejmu l Senatu.

lwim na pity lolsle-iiiiii
Niejaki Neuman z Solca w  pow. 

!Wolsztyńskim usiłow ał przekro­
czyć na rowerze granicę polsko- 
niemiecką między Mochami i Kasz 
czorem. Ponieważ na wezwanie 
straży granicznej nie zatrzymał

si?. lecz uciekał w  dalszym ciągu, 
oddano do niego strzał, który zra­
nił go śmiertelnie. Neuman zmarł 
w drodze do szpitala w  W olszty­
nie.

w’,,!**

Tabela wygranych
3 dzień ciągnienia li klasy 41 Loterii Państwowej

i i II ciągnienie
G Ł Ó W N E  W Y G R A N E.

J[ 135.000 zł. —  37572 
’ *5.000 zł. —  81160 J
IJ  15.000 zł. —  46810 159344

10.000 zł. —  69986
,!5.000 zł. —  30800 74185 156044
2.000 zł. — 42864 117669 139622

- 1.000 Zł. __ 46645 69165 101649
112968 114904 125077 

500 zł. — 7604 10154 11140 30548 
51930 52428 62034 71306 109720 

250 zł. _  10053 13780 25734 27927 
28710 28834 35950 41889 43319 44882 
63434 67953 77535 98225 103435
104133 111892 116282 118242 120723 
125971 127382 130219 139918 140275 
341897 145437 148715 

•Po 5.000 zł. —  138826 
P o 2.000 tU. — 66838 
P o  1.000 zł. —  38132 138226 
P o  500 zt. —  2069 85958 88745

SS0 KL — 13100 24833 25873
Ul 41147 61068 67819 76878
96984 114841 139248 148076 749819 
151982
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14277 705 15016 45 268 529 8911616
340 61 602 61 912 17096 190 3 5 4  473 
99 834 931 18047 65 416 34 19065 185 
467 20124 21292 6  517 86  686  22231 
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25361 418 26009 37 124 230 33 27096
341 892 975 28125 62 276 665 752 29030 
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S o i29̂ 480 532 31201 81 884 976 32042 391 779 33613 964 94 34622 35012 A
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729 833 85 72123 977 73026 217 330 479 
74076 252 812.

75245 398 76465 77404 596 78702
L ?  11  9  03  79152 283 576
80 ,48  74 81243 556 751 82026 169
235 340 496 541 646 85 816 8303J 

8  489  583*84408 42 625 713 85050 
*00 35 86070 134 385 780 8  921 87024 
39 9  4 3 0  45  73<J 76 88041 103 267
89294 353 479 721 972 90268 73.1
91574 610 92125 58 93 237 549 857 
93018 264 84 523 881 952 94308
80 95089 572 96489 823 97137 806
90 98293 99194 327 

100027 70 723 101402 707 761 102306 
103689 788 688 104261 331 707 105030 
407 636 39 54 746 106250 413 544 772 
908 17 107594 669 710 28 851 103074 
391 517 109175 283 410 20 670 110013 
573 619 111044 356 675 112101 69 625 
934 113128 762 114054 132 259 379 530 
90# 115100 961 116050 144 202 14 77 
966 117179 552 670 118170 409 904

119021 206 36 696 846 120434 525 68 
604 74 721 837 980 121601 122433 124423 
541 606 791.

126073 857 940 127164 477 617 21 
847 128000 217 208 491 918 71 129121 
502 49 767 906 130417 732 817 57 922 
131200 22 609 714 132298 477 133029 
417 734 134005 512 670 712 945 60 
98 135421 567 136023 159 293 355 746 
137108 345 629 138479 139391 526
608 140098 368 675 746 141105 75 515 
53 716 628 947 142022 197 467 612 
733 823 950 143278 331 144139 230 
345 489 95 145742 146280 350 447 507 
645 948 147054 117 233 461 617 704 
15 148027 289 367 529 784 149304 23 
150011 942 15104S 114 21 49 369 524 
784 982 152405 54 679 730 73 832 
996 153129 348 154811 155067 156132 
464 518 649 159174 
Po 62.50 zł.
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205 474 769 888
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726 889 28106 419 80 591 651 29017 542 
87 30088 377 907 72 31063 176 453 754 
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33192 784 659 910 34027 308 421 738 >76 
35060 176 93 311 46 446 526 82 665 806 
36012 112 706 16 37836 38226 499 529 
618 39112 568 90 79 631 64 740 951
40285 450 593 4110? 224 65 451 581 730 
4,1 977 42315 48 422 626 50 43126 64 99 
763 984 44010 34 126 557 80 667 730 891 
45219 911 46461 5?4 837 47160 207 663 
822 48318 82 467 937 49305 661 779 819 
29 89 50315 90 731 45 51142 61 87 6f4 
71 52784 864 913 53131 267 78 541 73 94 
859 54242 353 751 909 55019 58 508 61 
778 920 58 56146 492 563 98 716 81
57093 107 332 679 58057 143 429 883 929 
59155 332 603 736 839 60121 314 466 636 
827 3f 61027 445 829 905 10 62068 362 
497 998 63026 74 167 229 526 96 64065 
447 547 715 622 65156 79 397 420 35 45 
68 714 860 91 95 932 66438 47 59 512 
925 75 67039 156 84 229 905 6 68034 258 
305 454 935 99 69117 246 477 70272 440 
746 989 97 71104 81 569 629 709 905 
72198 442 693 721 73478 524 693 754 89 
33" 89 925 74445 517 27 613 808.

75113 3 261 87 331 89 569 623
863 76451 671 737 70 7 77031 217
319 93 43S 44 65 78009 617 38 755 
945 79005 61 154 227 44 414 33 56 
613 732 7 45 908 88003 149 57 387
536 627 799 8  869 948 81029 178 809 
950 82228 9 36 57 600 83346 435 55 
77 80 877 960 84005 21 85 91 868  
85023 330 732 86093 414 87076 483
88280 385 603 18 837 957 89053 383 
462 670 925 90051 265 762 832 91045 
411 81 94 765 857 955 92039 236 514 
630 816 42 03419 880 931 91 94009
18 87 399 734 77 848 80 963 7 05022 
496 523 644 757 '831 97 96308 405 
574 650 760 77 940 97176 202 381
492 640 928 98034 99146 53 209 15

PROCES MORDERCY 
KS. STREICHA 

W  PONIEDZIAŁEK 21 B. M.
21 b. m. przed sądem okręgo­

wym w Poznaniu odbędzie się 
rozprawa mordercy ks. proboszcza 
Streicha, W awrzyńca Nowaka. Do 
sprawy w ezwano 32 św iadków.

EKSPLOZJA GAZU ZIEMNEGO
W Łodzi przy ul. W ilczańskiej 

nastąpiła eksplozja butli, napełnio­
nej gazem ziemnym, w czasie jej 
przewożenia wozem. W oźnica Wa 
wrzyniak doznał kilku lżejszych 
obrażeń. Czterech przechodniów  
odniosło poważniejsze rany. 

Powodu eksplozji nie ustalono. 

PROCES O ODSZKODOWANIE 
Niezwykłą sprawę rozpatrywał 

sąd grodzki w e Lwowie. Miano­
w icie w czasie pobytu na letnisku 
w M szanie 13-letnia córeczka kup­
ca I. L. została zgw ałcona przez 
syna gospodarza Bałtucha, u któ­
rego m ieszkała z matką. Jakkol­
wiek zwyrodniały chłopak liczy; 
tylko 14 lat, dziewczynka zaszła  
w ciążę. Na polecenie lekarzy do­
konano operacji i dziewczynka 
przez trzy m iesiące chorowała. Ty 
tulem zwrotu kosztów leczenia i 
nawiązki za bóle ojciec dziew ­
czynki zażądał 25.000 zł. Sąd 
przyznał osdzkodowanie i zabez­
pieczył na majątku Bałucha.

ARESZTOWANIE ESTOŃSKIEJ 
PARY OSZUSTÓW

W  W ilnie aresztowany został E- 
stończyk, W alter Paas, pod zarzu­
tem dokonania szeregu oszustw  
przez wyłudzanie kaucyj od kandy 
datów do rzekomo organizowane-

44 343 558 83 838
100026 231 43 353 433 511 733 101194 

266 918 54 102028 476 862 103150 104053 
254 70 313 47 57 660 105244 325 432 64 
951 93 106155 670 898 984 i07098 218 
54 482 533 50 108050 85 619 26 719 73 
819 85 967 109037 152 227 430 81 567 
6C7 46 110003 4  271 U  452 *15 111076 
96 217 31 83 313 499 536 679 900 6 74 
92 112266 353 76 597 720 65 673 113068 
205 89 733 814 68 75 89 949 114153 55 
393 536 85 115075 366 617 46 116687 733 
916 117734 957 118221 459 75 536 853 
951 119365 422 592 800 929 45 72 120293 
314 807 88 121012 285 678 925 89 123308 
23 478 974 97 124110 205 371 407 79 
739.

125039 208 338 842 960 126844
127021 132 73 84 361 700 995 12S195 
309 759 877 952 53 129308 35 614 80 i 
130364 98 835 915 54 131001 748
132023 101 212 46 386 413 540 754 63 
133281 549 797 911 134304 571 135054 
354 408 505 657 751 136234 452 56 
516 643 748 82 137177 264 370 499
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14212J 27 237 96 552 601 773 830 993 
143067 94 213 324 767 144144 213 355 
532 614 P00 46 145303 440 74 633
905 33 97 146249 873 85 147612 700 
148092 608 73 801 149214 315 797
150064 337 432 594 634 151090 542 
152897 153269 524 154164 328 489 589 
526 41 997 155035 61 359 557 709 
156012 181 704 901 83 157112 297 
501 53 942 158106 254 331 413 814 
159091 222 58 65 318 463 579 792 93 
879 997

III ciągnienie
W Y G R A N E  PO 125 ZŁ.

253 581 764 1577 2203 799 3631
4061 491 536 614 760 5173 305 6290
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9050 107 11640 778 12255 853 13803 
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2302 8209 335 41 24489 975 25230
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79151 81772 952 32827 63151 513 066 
84405 549 845 963 85473 810 86373 692 
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824 27 921 106559 678 107360 414 108008 
109776 86 927 111228 704.
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115083 116137 118887 940 119623
120733 926 121246 398 122062 123329 
458 98 534 42 124669 125213 126422 
127422 128947 129657 130077 131235 
323 515 62 132024 87 783 884 951
133693 134727 135 69 902 41 136089 
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140763 141059 358 469 87 717 142525 
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157142 631 159141 80 337 43 913
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i go  przez niego przedsiębiorstwa, 
pobranie towarów na kredyt i t. p. 
Pod zarzutem współudziału w  tych 
przestępstwach aresztowana zo­
stała przyjaciółka Paasa, również 
Estonka, Linda Kimmel.

PROCES 23 UKRAIŃCÓW
Przed trybunałem ław y przysię­

głych Sądu O kręgowego w Tarno­
polu stanęło 23 Ukraińców, oskar­
żonych o przynależność do O. U. 
N. 13 oskarżonych skazanych zo­
stało a kary od półtora roku do 
8 lat więzienia, 10 uniewinniono.

WYPADEK Z BRONIĄ
Z Rawy Ruskiej dooszą, iż 5-le- 

tni Michał Czemerys w  czasie za ­
bawy wystrzelił z rewolweru ojca 
i zabił na miejscu sw ojego rów ieś­
nika, Michała Curyka. W ypadek  
wywołał w  Rawie Ruskiej wstrzą 
sające wrażenie.

i Maria Sendlan
V/ dn. 16 b. m. zmarła w Za­

mościu Maria Sendłak, matka dzia 
)acza PPS, tow. Sendłaka.

Pogrzeb odbył się dn. 18 marca 
na cmentarzu miejscowym.

Tow. Sendłakowi wyrażamy tą 
drogą serdeczne współczucie.

>zIAŁ LEKARSKI^

Or. L  L E W I N
WENERYCZNE. PŁ02WE I SKÓRNE 

od s r. óo 9 w., ta niedz. do 2  pp,

Tfcmackie 2 r6g Bielańskiej
w lecznicy Leszno 27. 3 PP. do 9 w.

W I A D O M O Ś C I  S P O R T O W E
N A R C IA R STW O  W iŁ Ą C Z N E  

Z PROGRAM U IGRZYSK 
ZIMOW YCH.

K ongres M iędzynarodow ego K om i 
te  tu  O lim pijskiego w K airze p o sta ­
nowił, iż  ig rzy sk a  zim owe odbędą 
się rów nież w Japon ii w Sapporo. 
N arc ia rs tw o  zostało  wyłączone z pro 
g ram u  ig rzysk . M iędzynarodow y Ko 
m ite t O lim pijsk i ogłosił rów nocześ­
nie d rug i kom unikat, w k tó rym  po­
now nie w y raża  sw oje ubolew anie z 
pow oda stanow iska  m iędzynarodo­
wej federacji n arc iarsk ie j, k tó re  
uniem ożliw ia narc iarzom  udziału w 
ig rzyskach  olim pijskich. K ongres nie 
zgodził się n a  przeprow adzenie ja ­
k ichkolw iek zm ian  w przepisach 
am ato rsk ich , obow iązujących olim­
pijczyków. Uchw a ła  ta  p rzesądza 
defin ityw nie sp raw ę dopuszczenia 
nauczycieli n a rc ia rs tw a  do ig rzysk  
olim pijskich.
TOKIO WYASYGNOWAŁO 38 M I­

LIONÓW  N A  O RG AN IZACJE 
OLIM PIADY.

Z arząd  m ia s ta  fo k ic  uchw alił w y­
asygnow ać 38 mUionów jen  n a  o r­
gan izac ję  ig rzysk  o lim pijskich 1 bu­
dowę różnych  urządzeń sportow ych.

W szyscy uczestn icy  olim piady ko­
rzystać  będą z bardzo znacznych 
zniżek kolejow ych, okrętow ych, lot' 
niczych i tram w ajow ych.

W ZN O W IE N IE  W YŚCIGU KOLAK
SK IEGO  PO LSK A  —  NIEM CY 

O PU C H A R  H IT L E R A  7
U rzędow e N iem ieckie B iuro In fo r  

m acyjne donosi, że we w rześniu ro­
k u  bież. w znowiony zostan ie  po dwu 
letn iej p rzerw ie  w yścig ko la rsk i 
P o lska  — N iem cy n a  tra s ie  W arsza 
w a — B erlin  o p u ch a r k anc le rza  H i­
tle ra . S ta t r  w yścigu m a nastąp ić  w 
W arszaw ie. P o tw ierdzen ia  te j w ia­
domości nie o trzym aliśm y .

CAŁA E U R O PA  
ZA IN TERESO W A ŁA  S IĘ  MECZEM 

PO LSK A  —  SZW A JCA R IA
Mecz p iłk a rsk i P o lsk a  —  Szw ajca 

ria , w yw ołał bardzo duże za in tereso  
w anie w  całe j zachodniej Europie. 
P ra s a  fran cu sk a , be lg ijska i holen­

d e rsk a  zam ieściła stosunkow o ob-
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szem e sp raw ozdania z  tego  m eczu, 
podkreśla jąc  w ielką am bicję  i  d ob rą  
fo rm ę w ykazaną  przez polskich p ił­
k a rzy .

W  p ras ie  fran cu sk ie j i  belg ijsk iej 
w ynik  m eczu ze S zw ajcarią  z a ta r ł  
złe w rażen ie  dw óch ko lejnych pora­
żek, poniesionych przez Po lskę za­
chodnią  w  Lille i  Lens.

PR Z E D  W Y STĘPEM  
W Ę G IE R SK IC H  PIŁK A R ZY  

W  W A RSZA W IE
Dziś, w  p ią tek , o godz. 23.13, przy  

jeżdżą do W arszaw y kom binow any 
zespół w ęg iersk i H u n g a ria  -  U jpest, 
k tó ry  ro zeg ra  w niedzielę n a  S tad io­
nie W ojska Polskiego m ecz z  rep re ­
z en ta c ją  Polski.

W składzie  W ęgrów  praw dopodob 
nie nie za jd ą  żadne pow ażniejsze 
zm iany. Możliwe je s t jedynie, ze 
m iejsce Joosa  w obronie za jm ie  K is 
z  H ungarii.

W składzie P o lsk i m ożliw a je s t 
ty lko  jedna  zm iana, m ianow icie D y t 
ko, k tó ry  znajdu je  się w szpitalu , 
najpraw dopodobniej nie będzie m ógt 
p rzy jechać do W arszaw y an i uczest­
niczyć w  kursie  przygotow aw czym , 
k tó ry  prow adzić będzie po m eczu z 
W ęgram i p. Spojda. S fery  p iłkarsk ie  
z  zaciekaw ieniem  oczekują  w ystępu 
N ow akow skiego n a  p raw ej pomcoy 
O ile g racz  R uchu zda  egzam in, wy- 
jedzie on do B iałogrodu zam ia s t Uó 
ry.

Mecz niedzielny, ja k  w iadom o, od­
będzie się o godz. 12  w  południe.

SU K C ESY  NASZYCH 
T EN ISISTÓ W  W  C A N N ES

W  C annes rozpoczął się w ielki 
m iędzynarodow y tu rn ie j tenisow y z 
udziałem  w szystk ich  polskich rak ie t, 
przebyw ających  ooecnie n a  R iw ie­
rze. J a k  dotychczas, w szyscy nasi 
tenisiści w ygra li w stępne w alki, 
kw alifiku jąc  się do dalszych rund .

N ajw iększy  sukces odniósł fło - 
czyński, k tó ry  w  pierw szej rundzie 
pokonał K envardena 6:2, 6:2, w  d ru  
g iej rundzie  G olubeffa 6:1, 6:0, a  w  
trzecie j rundzie  w yelim inow ał zna­
kom itego ten is is tę  au s triack iego  Mc 
tax ę  6:4, 8 :6 .

H ebda w  p ierw szej rundzie w y­
g ra ł ze Sm ed3ru d  6:0, 6:0, a  w  d ru ­
g ie j rundzie  z  R obertson  6:2, 6:0.

S pychała  pokonał kolejno O rbre- 
g a  6:0, 6:2, i R um una B ad ina  6:1, 
6 :8 , 6:3.

W grzepojedyóczej p ań  Jęd rzejów  
sk a  odniosła w  pierw szej rundsie  
ła tw e  zw ycięstw o nad  Jack ie  6:0, 
6:0, a  w  d rug ie j rundzie  pokonała  
pannę O rb rag  6:1, 6:1.

Kącik radiow y

1179^8 118071 696 119022 403 587 942 j 906 21144 346 481 22550 661 23115
120063 188 359 618 773 122558 653 77 j 49 232 601 17 790 7 859 24858 042 
123020 187 809 124190 497 913 125145 • po 62.50 zł. Z
51 127228 51 307 530 129203 350 414! 25119 36 49 2ol9G 776 27277 bó.
12 60 87 715 920 13004 22 119 33 28519 29644 30206 381 408 96 31218 
407 696 767 131252 562 78 622 132066 .3 0 1  818 32250 881 33329 768 97
87 441 50 514 644 133631 745 134812 | 34910  35508 36987 89 37638 38513 887
135106 327 1360203 525 137429 8 6 2 1 3 9 8 7 5  4C478 530 99 987 41721 77
87 138280 979 139570 902 141003 68 42228 451 57 806 43145 264 530 44732 
172 370 450 691 729 142209 62 336 j 3 5  4 5 958  47066 712 48158 460 49152 
769 99 817 143031 607 65 144086 284 315 743 934 50396 632 800 51245
145210 353 539 692 725 96 146399 303  52041 187 363 417 657 660 53253
147096 148724 838 67 149302 806
150206 423 799 151245 153406 154313 
815 155274 583 96 156126 553 92 845 
157226 735 889 158067 119 399
159208 674

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

Po 20.000 zł. —  83928 
Po zł. 10.000 — 52120 99932 139657 
Po 5.000 zł. —  10707 73117 98462 
Po zł. 2.000 — 45773 49357 124133 
Po zł. 1.000 —  71387 73343 74979 

90300 140499 147337
Po 500 zł. — 11370 15080 67777 

86152 87041 107186 117612
Po 250 zł. —1382 4537 6015 20571 

21977 25643 27043 27351 33969
34235 34804 43865 55544 58520
59309 59349 68476 69064 71064
74723 83650 83873 87375 94466
98024 98719 108336 109359 112039
120916 123129 124284 132087 139416 
142341 144501 146564

WYGRANE PO 125 ZŁ.
935 1590 2286 455 3464 708 4281 

501 643 5994 411 7538 634 879 8507 
688 9032 219 659 882 11725 851 12560 
928 16117 17248 678 722 21521 22217 
584 725. 983 24082 501

28056 751 837 29573 602 30202
31461 517 32626 33582 740 35871 
36004 534 621 879 37236 739 38033

DZIŚ, 19 m arca —  SOBOTA.
15.45 Słuchow isko d la  dzieci.
17.00 Że w spom nień A rtu ra  Śliw iń­

sk iego o Józefie  P iłsudsk im .
19.50 P rzem ów ienie  pana P rezyden­

ta  f t  P ., pra t. Ignacego M oś­
cickiego, pośw ięcone Jó ze fm ci 
PU sudsktem u.

20.00 ,,Z naszej niwy*' —  koncert.
22.00 K oncert popu larny  z  W ilna.

307 534 5 4 255  434  754  5 5 156  80  98  
722 56822  57419  5 9 393  609 60223 836  
62  61248  365  769  8 0 5  15 62721  824  
79 965  64259 3 5 1  693  65365  6-56 68304  
832 69911 70  139 8 1 8  72172  73S92  
7 4136  397 75452  646  61 817  975  76705  
7 7050  915  78545  677 79316 4 9 8  505  
653 754 93 8 0 019  391 8 1 2 4 8  5 8 2  880  
8 2 241  854  83497 84084  882  8 5 164  774  
87310  929  59  

89114 515 90155 91038 692 93024 91090 
244 67 345 95179 603 713 36 96051 00 
751 97091 439 49 98489 614 714 99751 
85" 100964 101170 477 836 102006 7* 229 
55 103000 441 101135 527 38 105294 38 
801 106110 107598 o83 919 '08385 110328 
1? 108° 612 788 933 112395 113227 303 
79 467 75 976 114026 945 115034 62 595 
651 734 116509 117883 118102 11966S 
901 120181 420 846 64 922 121539 122981 
123136 299 124118 255 901 125251 ’ 79 
894 127631 730 929 123176 12r250 1305C3 
14 979 13138 89 132123 220 821 13308! 
330 714 832 134205 922 52 135031 169 
821 136848 137027 302 534 948 13810'. 
5r9 990 139170 222 44. 140015 303 500 
762 141074 675 084 142015 91 250
143593 145212 320 682 729 838 146405 
39? 734 147387 504 148088 647 149394 
433 66r 824 

1 50120  8 3 3  5 1 5  7 2 2  921  151020
7 64  923  5 0  1 5 2 0 6 0  2 0 1  0 1 0  15308fe
103 5 4 8  6 4 8  7 4 3  9 7 9  1 5 4 1 7 9  7 4 0  983  
156467  1 5 7 2 4 8  3 7 0  405  25  833  971
1 58190  5 4 9  5 9  1 5 0 7 0 4  924

„O LIM P URA TOW A NY ".
Dziś o godz. 19.15 usłyszym y siód­

m ą z  rzędu  audycję  z  cyk lu  „Od 
A ten  do B ay reu th" . C ykl ten  zapo­
zna je  rad iosłuchaczy  z dziejam i ope­
ry  od czasów  s ta roży tnych  aż  po 
dzień dzisiejszy. W sposób n iezm ier­
nie dow cipny i za jm u jący  p rzed s ta ­
w ia tu  prof. Ł. K am ieńsk i perypetie  
i  rozw ój tego  bardzo w ażnego dzia­
łu  k u ltu ry  m uzycznej.

W audycji dzisiejszej p. t . „Glucie 
ra tu je  O lim p" m ow a będzie o w iel­
k im  re fo rm ato rze  opery, G lucku.

Radio warszawskie
SOBOTA, 19 m arca-

W ARSZAW A 1. 6.15 P ieśń . 6220 
G im nastyka. 6.40 Muz. (p ły ty ). 7.00 
D ziennik. 7.15 Muz. (p ły ty ). 8.00 
A udycja d la  szkół. 11.15 „Śpiew aj­
m y piosenki". 11.40 U tw ory  I. P ad e­
rew skiego (p ły ty ). 11.57 H ejnał. 
12.03 Aud. połud. 15.30 W iad. go­
spód. 15.45 „O Kocie, k tó ry  chadzał 
w łasnym i d rogam i" — słuchow isko 
d la  dzieci. 16.15 O rk. m andolin. 
16.50 Pog. a k t  17.00 F ra g m e n t ze 
w spom nień A r tu r a  Ś liw ińskiego o 
Józefie  P iłsudsk im . 17.15 „Od A ten  
do B ay reu th "  —  aud . w oprać, 
prof. K am ieńskiego. 17.50 N asz pro 
g ram . 18.00 W iad. sportow e. 18.10 
Pogad. społecz. 18.15 P olska m uzy­
k a  lek k a  (p ły ty ). 18.30 P ro g ram . 
18.35 Aud. d la w si. 19.00 Aud. d la  
Polaków  za  g ran icą . 19.50 P rzem ó­
w ienie P a n a  P rezy d en ta  Rzeczypo­
spolitej. 20.00 „Z naszej n iw y". 
W yk .: M ała O rk. P . R. pod dy r. Z. 
G órzyńskiego, C hór m ieszany, A. 
Sziem ińska — so p ran  i R . M arro t—  
bary ton . W przerw ie  o godz. 20.45 
D ziennik. 22.00 O rk. W ileńska. 22.50 
O st. dziennik.

W A RSZA W A  n .  13.00 P o lska  
m uz. now oczesna (p ły ty ). 13.50 P a ­
rę  in form acji. 13.55 P rog ram . 14.00 
K oncert rozryw kow y (p ły ty ). 15.00 
Pog. ak t. 15.10 W iad. sportow e. 
15.15 Zespół W. T uralsłdego . 18.00 
U tw ory  C hopina w w yk. A r. R ubin 
s te in a  (p ły ty ). 18.50 Rec. śp iew a­
czy Jan iny  H uppertow ej. 19.15 Ży­
cie k u ltu ra ln e  stolicy. 19.20 Polskie 
m elodie w ojskow e (p ły ty ). 19.50 
P r z e m ó w ie n ie  P a n a  P rezyden ta  
R z e c z y p o sp o lite j . 22.00 „M ałżeństw o 
W isły" — opow. z pow. Zofii N ał­
kow skiej. 22.15 Muz. lek k a  i tan . 
(p ły ty ).

«wE3Besa6EstaTO*rom3mc37v "*»

Robotnicy popierajcie 
swoje pismo
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Ż Y C I E  W A R S Z A W Y
WARSZAWSKI WYDZIAŁ IC^IXY 3*. P. S.

organizuje dnia 20.3 o. godz. 11.tej 
przy ul. W areckiej 7, II piętro, w 
sali Zw, Zaw. P rac. Kom. i Użyt.

Publicznej.

PORANEK KOBIET PRACUJĄCYCH
z porządkiem dziennym:

JAK PRACUJA i WAŁCZA ROBOTNICE 
Krakowa, Łodzi i G ó rn eg o  Ś lą s k a

przemawiać będą tow. tow. L. Cioikoszowa z Krakowa, Moskiewi- 
czówna, Zajdlowa z Łodzi, Jan to w a i M arkowa z Górnego śląska. 

Po przemówieniach część artystyczna.

K o b i e t y  s t a w c i e  s i ę  l i c z n i e !

Uroczyste odsloafaie  sztandaru dzielnicy
P . P. S . „ t a k a w i z n a "

odbędzie się w niedzielę au. 29 m ar­
ca b. r. w sali kina „Klub“ ul. Bia- 
łołęeka 51 dom ZZK.

Przemówienia wygłoszą tow. tow. 
J. Zalewski i  L. Cohn.

N a Zakończenie część artystyczna 
Komitet Dzielnicy P.P.S. „Pelcowiz- 
na" zaprasza na pow. uroczystość 
przedstawicieli wszystkich Dzielnic.

Ku czci ŁLNorwida
Wielbiciele twórczości K. C. 

Norwida mają Sposobność spędzę 
nia pięknej godziny w Instytucie 
Reduty (Kopernika 36) dnia 20.3 
rb. o godz. 12-ej słuchając sceny 
krakowskiej W ładysław a Wożni-

ka. Słowo wstępne wypowie p. 
M aria Morstin - Górska.

Bilety w cenie 1 zł. (bliższe), 50 
gr. (dalsze) i studenckie oraz woj 
skowe (wraz z szatnią) 50 gr.

Lwy na woSności
h a s a ły  godziny  w k rz a k a c h

Dziś około godz. 15-ej na tere- 
.iie Zoo trener Neumann wyprow a 
dzit na pierwszy spacer 3 siedmio- 
miesięczne lwy, prow adząc je na 
smyczy. W pewnej chwili peden 
z lwów wyrwał się i pobiegł w 
krzaki. Neumann rzucił się za nim 
w  pogoń.

W międzyczasie pozostałe dwa 
również wyrwały się, kryjąc się w 
pobliskich krzakach. Natychmiast 
zarządzono alarm. Jednak w iado. 
mość o ucieczce młodych lwów 
w yw ołała panikę wśród nielicznej

publiczności Zoo. Pościg za lw a­
mi trw ał godzinę.

kłuciu z powodu przezicbicnia
POSTBZAlt ISCHIASlt I T P 

, V- PO NABYCIA W APTEKACH
• . wyrób i ctowNA vsprzebaz

I t  TL K A N IK O L A K l U

C o  g r a j ą  w  t e a t r a c h ?
TEATR ATENEUM  daje komedię 

am erykańską „Cieszmy się życiem".
W ńiedzileę dwa przedstawienia 

u godz. 4 pp. i  o 8 wiecz.
TEATR W IELKI: Dziś w sobotę, 

wznowienie dawno niegranej opery 
Moniuszki „H rabina" z Platów ną w 
partii ty t.

W niedzielę dwa przedstawienia o 
godz. 12 widowisko dla dzieci i o 
godz. 20 „Hrabina".

TEATR NARODOWY: Codziennie
„Bunt Absalona" Miłaszewskiego.

W niedzielę o godz. 4 pop. „Skiz“ 
po raz 250-ty.

TEATR POLSKI: Dziś w sobotę 
o godz. 7.15 wieczorem uroczyste 
przedstawienie dla uczczenia parnię 
ci Józefa Piłsudskiego, na którym  
będzie odegrana „Gałązka rozm a­
rynu".

W niedzielę o godz. 3.30 po połu­
dniu „Gałązka rozm arynu" Zygmun 
ta  Nowakowskiego.

W próbach „Noc Listopadowa" 
St. Wyspiańskiego.

TEATR LETNI: Codziennie „Da­
m a od Maksyma".

W niedzielę o godz. 4 pop. „Pod 
zarządem  przymusowym".

TEATR MAŁY: Dziś w sobotę o 
godz. 8 wiecz „Freuda teoria 
snów" Cwojdzińskiego.

W  niedzielę o godz. 4 po połu­
dniu „Freuda teoria snów".

TEATR NOWY. Dziś „Mila ro. 
dzinka" (,,*Vhiteoaks“ ) Mazo de la 
Roche.

W niedzielę o godz. 4 pop. „Miła 
rodzinka* 4

TEATR KAMERALNY: Dziś sztu 
k a  Zapolskiej p. t. „Źabusia" z J. 
Andrzejewską w roli tytułowej.

W niedzielę, .żabusia" grana bę­
dzie dwa razy o 4-ej i 8-ej wiecz.

W pełnych próbach głośna sz tu­
ka p. t. „Niewiniątko" z udz. i w 
reż. I. Grywińskiej.

CYRULIK WARSZAWSKI: Dziś
sa ty ra polityczna „Przy drzwiach 
zamkniętych"

WIELKA REW IA: Dziś operetka 
F alla  „Rozwódka". Pocz. punktual­
nie o gouz. 8.15 w.

OPERETKA ,8.15“ g ra  z dużym 
powodzeniem operetkę Kalm ana 
„Księżna Fedora".

W próbacn pod kierunkiem reż. 
Zdzitowieckiego „Krysia leśniczan­
ka", w której gościnnie wystąpi Lu­
cyna Szczepańska, a  obok niej Lu­
cyna Me3sai.

TEATR M ALICKIEJ: O statnie dni 
„Kandida" — w próbach pod kier. 
clyr. Sawana „ jastrząb  wśród gołę­
bi" J . A. H erzta au to ra  głośnej sz tu­
ki „Młody las".

TEATR MALE QUI-PRO-QUO: 
Dziś rew ia p. t. „Skąd swąd" z

udziałem Dymszy, chóru Dana, Gros 
sówny, ODzy, Karaibskiej, Ewy 
Osten, Boguckiego i Orłowa.

SiOŁEUZN 1 TEATR POW SZE­
CHNY. Dziś pizy ui. szerokiej 17, 
godz. 16 i 19 „Zemsta" Al. Fredry.

INSTYTUT K u r u  i  Y u iopeim ka 
S640). Codziennie o g. 8 w. komedia 
A. Cwojdzińskiego „Teoria E instei­
na".

TEATR NOWOŚCI (Bielańska 15; 
gościnne występy tea tru  hebrajakit 
go „Habima". Początek przedsta­
wień punkt, t  godz. 8.30.

ROSYJSKIE STUDIO DRAMA. 
TYCZNE. S ztuka Ostrowskiego „Bu­
rza".

CAFE CLUB: A ktualna szopka
polityczna J. Minkiewicza i św iato- 
pełk - Karpińskiego.

RECITAL ŚRiEWACZY w KON­
SERWATORIUM. W sobotę 19 b. m. 
o godz. 20.15 w ystąpi po raz pierw­
szy w Warszawie w sali Konserwa­
torium znakom ita śpiewaczka ame- 

.rykańska Lola Monti-Gorsey, sopran 
koloraturowy, a rty s tk a  oper amery- 
kańskicn.

DZIŚ WZN O W IEN IE „HRABINY" 
MONIUSZKI.

Jedno z najpiękniejszych arcydzieł 
Moniuszki, cdddwna niegrana w 
W arszawie „Hrabina" wznowiona 
będzie dziś w operze W arszawskiej.

Utwór ten przepojony je s t głęboką 
nu tą szczerego sentymentu, obfitu­
jąc jednocześnie w liczne partie o za 
cięciu komediowym, pełne prawdzi­
wie polskiego humoru. Geniusz mu­
zyczny Moniuszki osiągnął tu  szczyt 
lekkości i przejrzystości kompozycyj 
nej, co zjednało mu ty tu ł „polskiego 
M ozarta". Słynna jest a ria  „Hrabi­
ny": „Zbudź się z ułudnych snów", 
k tórą odtworzy obecnie z właściwym 
sobie artyzm em  F r. Platówna.

Arcydzieło Moniuszki poprowadzi 
kapelm istrz B. Tyllia. Scenicznie 
przygotowuje je reżyser A. Popław­
ski. Tańce ułożył baletm istiz P. Zaj- 
lich.
rttm *5

Kronika organizacyjna
K ONFERENCJA PREZYDIÓW 

D ZIELN IC P. P. S. 
odbędzie się vo poniedzia łek, dn. 
21 marca w lokalu  O. iv. R., ul. 
Długa 21 o godz. 6.30 po pot.

POSIEDZENIE EGZEKUTYWY 
W. O KR. PPS. 

odbędzie się w poniedziałek dn. 21 
bw. o godz. 6 pop., ul. Ołoga 21.
KOŁO DRUKARZY PPS. W dniu 20 

bm. (niedziela) o godz. 10 i- pół w 
lokalu Dzielnicy Śródmieście, Wa­
recka 7 (parter) odbędzie się zebra­
nie członków Koła D rukarzy w raz z 
zaproszonymi sym patykam i. N a po­
rządku dziennym: zadania Koła oraz 
odczyt.

T .  U . R .
Sekcja Spółdzielcza T.U.R. zaw ia­

damia, że 20 m arca o godz. 10-ej 
rano odbędzie się wycieczka na Żoli­
borz w celu zwiedzenia Osiedla War 
szawskiej Spółki Mieszkaniowej. Za 
praszam y na tę  wycieczkę wszyst­
kich uczestników Kursów społecz­
nych i koła młodzieży. Zbiórka na 
pl. Wilsona przy przystanku tram ­
wajowym. Dojazd tram w ajam i N r.: 
3, 4, 14, 15 i 17.

ABSOLWENTKA szkoły handlo­
wej prosi o posadę biurową. Ł aska­
we zgłoszenia dla L. K. Twarda 61 
— 51.

Kradli w  Piasecznie
łupy  m agazynowali w W arszawie

Onegdaj w Piasecznie do miesz­
kania Michela W ajsm ana, nauczy­
ciela szkoły powszechnej w Piase­
cznie, zakradli się złodzieje i za­
brali różne przedmioty oraz gar­
derobę wartości około 500 zł.

Następnego dnia nieznani spraw 
cy okradli również sąsiednie mie­
szkanie Chany Hochman, zabiera­
jąc bieliznę i inne przedmioty w ar­
tości około 700 zł.

Wreszcie dostali się do miesz­
kania Janiny Berlińskiej, zamiesz­
kałej również w Piasecznie, jed­
nak zostali spłoszeni i nic nie za­
bierając, zbiegli.

Ostatnio patrol policyjny natknął 
się na ulicy w Piasecznie na jakie­
goś osobnika, który podał się za 
Stanisława Przybylskiego, lat 21, 
urodzonego w Białymstoku, do nie 
daw na zamieszkałego w Markach, 
obecnie bez stałego miejsca za­
mieszkania. Przybylskiego zrewi­
dowano i znaleziono przy nim rze­
czy, pochodzące z kradzieży. W 
czasie zeznań Przybylski ośw iad­
czył, że ma wspólników: Jana Ma 
niaka, lat 24, urodzonego w Sy- 
nowódzku Wyżnym, pow. strvj- 
skiego, bez stałego miejsca za­
mieszkania, oraz Józefa Pawiń- 
skiego, ur. w W iniarach, pow. gró

1 OGŁOSZENIA DH3BJ!

c H E B L E

A. T A PC Z A N Y
Fotele. Łóżka. Najnowsze modele. 
Kredyt. W ytwórnia Królewska 49 
m 42, w prost bramy. 299
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N ajtańsze ź ród ło  ubrart
#1--, jct zł. z licytacji garnitury, 
U l i  palta jesienne, zimowe 
mater.aly bielskie Nowolipie 21—12.

jcckiego, lat 26, również bez sta ­
łego miejsca zamieszkania.

W szystkich aresztowano i osa­
dzono w areszcie.

W toku dochodzenia wywiadów 
cy Pow. W ydziału śledczego wy­
kryli skład skradzionej garderoby, 
pościeli, kuponów materiałów, a- 
paratów  fotograficznych o raz pla­
terów. Skład mieśćił się w miesz­
kaniu Anieli Szczeblowskiej przy 
ul. Targow ej 64 w W arszawie. 
W ykryte z kradzieży łupy złodziei 
przewieziono do Pow. Wydziału 
śledczego przy ul. Nowy Zjazd 1. 
11 osób poszkodowanych rozpo­
znało skradzione ze swych miesz­
kań przedmioiy. Wiele jeszcze 
przedmiotów znajduje się w Pow. 
Wydziale Śled. i poszkodowani 
mogą zgłaszać się w celu rozpo­
znania rzeczy.

O M A
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PEWNOŚCI

ORVGINALNE T Y L K O
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Z TYM ZNAKIEM

FABRYCZNYM:

O T T T T O

! PATENT PHANC.NR.790.504 
PATENT AMEk. NR. 1.059 701

K I N O  
P. 5 - 7 - 9 COLOSSEUM

*J»& Z licytacji wszel­
k a ?  £>Ł* kie ubiory mę- 

siiie,, okrycia damskie, oraz m a­
teriały  bielskie. Nalewki 11 m  8.

.102

f

WS \  miesięcznie ubiory mę-1
fe ta  I I I  skie, dam skie „Cegro". j 
Plac 3 Krzyży 8 m. 16. 303:

FQRTANCERKI w"k'a

KIOSK DO GAZLT zupełnie nowy 
do odstąpienia. Wiadomość: Admini­
strac ja  „Robotnika", ul. W arecka 7.

ŚWIATŁO. RADIO, ANTENY! 
dzwonki, motory, przeróbki. Tel. 
11-26-11. Wykonywa tanio, solidnie. 
N a żądanie telefoniczne m onter w 
ciągu 1 0 -1 5  m. przybywa, na miej­
sce. Czynne stale. Przyjm uje konser­
wacje domów, drukarń  itp. — po ce- 
ąach oardzo niskich. Obsługa fa ­
chowa!

I R O W E R Y 1:

Wfiman)

NAJEsriC PT95'
W  nleilsle.e I św ięta 
P  d  r t  t> N a  i

ROWERY części rowerowe, j 
najnowsze m odele.: 

Ceny hurtowe. Czarnobrodzki !
Chłodna | 5 .

24 G O D Z I N Y
W i I 0 i  £1

świetna komedia
BALKOiś PAKThR

DŁUGOTERMINOWE! 
SPŁATY —  ROWERY— 1
ratefocy — Radio — HaUry — Na­
czynia kuchenne. — Wózki oztecinne.

„ SKRA" Chłodna 28 ? K |
ROWERY 69 złotych. Dwuletnia 

gwarancja. Wszelkie części. Ta­
nie źródło. — Leszno 124 i sklep)

7 5  sr. 1  Zł.

Kromlca wypadków
OTRUCIE... PROSZKIEM OD 

BÓLU GŁOWY.
Na ul. Senatorskiej w bramie do 

mu Nr. 22 usiłowała otruć się pro 
szkami od bólu głowy, Anastazja 
Fedon, lat 22, kraw cow a, zam. 
przy ul. Staszyca Nr. 14. Do des- 
peratki wezwano lekarza P ogoto­
wia ratunkowego, który przewiózł 
ją na stację Pogotow ia ratunkowe 
go. Przyczyna zamachu sam obój­
czego nie ustalona.

POD TRAMWAJEM.
W czoraj około godz. 20-ej na 

ul. Puławskiej dostał się pod prze 
jeżdżąjący tram w aj linii „1“ A- 
bram Kuperszmyt, lat 76, krawiec, 
zamieszkały w Grójcu. Kuper­
szmyt doznał zmiażdżenia praw ej 
dłoni, złamania praw ej nogi oraz 
szeregu ogólnych potłuczeń. W e­
zwany lekarz
KOBIETA PORANIONA NOŻEM.

Nocy dzisiejszej na rogu ul. Brze 
skiej i Kijowskiej została dotkli­
wie poraniona nożem przez niezna 
nych napastników Stefania Skiba, 
lat 36, robotnica (Saska Kępa 1). 
Doznała ona dwóch ran kłutych

klatki piersiow ej oraz szeregu o* 
gólnych obrażeń. Przybyły lekarz. 
Pogotowia ratunkow ego po udzie 
leniu pomocy przewiózł ją do szpi 
tala Przem. Pańskiego.

SKUTKI WICHURY.
Na przechodzących ul. Leszno 

przed domem Nr. 35, W acław a 
Czubickiego, lat 33, robotnika, 
zam. przy ul. Konarskiego Nr. 8, 
oraz Henocha Rozentranda, lat 68, 
robotnika, zam. przy ul. żelaznej 
Nr. 42, w skutek szalejącej wczoraj 
wichury spadła z dachu dykta tłu­
kąc ich dotkliwie.

Czubicki doznał potłuczenia gło 
wy i tw arzy, Rozentrand zaś po­
tłuczenia tw arzy i złamania kości 
nosowej.

Czarna kawa
Dziś o g. 8 wiecz. w Ateneum w 

bufecie (Czerwonego K rzyża 20) od 
będzie się „Czarna kaw a", z k tórej 
dochód przeznaczony je st na nowy 
lokal dzielnicy śródmieście.

Kom itet zaprasza członków Rady 
Naczelnej i wszystkich towarzyszy.

W  program ie część artystyczna i  
tańce.

Na ekranach stolicy
Tegoroczny sezon filmowy od­

znacza się stosunkowo mniejszą, 
niż zazwyczaj, ilością filmów „re­
welacyjnych", to też nic dziwnego 
że każdy film, robiony choćby od­
robinę oryginalniej, cieszy się 
ogromnym powodzeniem. Zair.tere 
sowanie publiczności wywołały 
przede wszystkim oba filmy Sa- 
chy fiuitrv.

Film „Romans szulera" przez 
w Tlr tygodni ściągał ilH I:z o n e  
tłumy, mimo, iż pomysł w prow a­
dzenia „narratora", opowiadające 
go treść obrazu, był nieco męczą­
cy. Realizator dał ciekawy sposób 
zapoznania się z przeszłością bo­
haterki, ukazując jak w kalejdos­
kopie dzieje tych, którzy się w niej 
kochali. Ciekawy ten sposób reali 
zacji i ukazywania przeszłości p o ­
wtórzony został obecnie w „P er­
łach korony", granyffch w Rialto. 
Film niewątpliwie ciekawy, w ła­
śnie dla swej strony technicznej. 
Jednocześnie widzimy „dzieje" kil 
ku słynnych pereł z angielskiej ko 
rony królewskiej, których w łaści­
ciele co raz to się zmieniają. Dla 
widza przeciętnego nadmiar osób, 
występujących w obrazie, jest 
nieco męczący, gdyż chwilami plą 
cze się poprostu, w jakiej epoce w 
nym momencie toczy się akcja. Ze 
względu na wysoki poziom a r ty ­
styczny obraz godny widzenia.

Bardzo ładny i w zruszający jest 
film „Zawiniłam " z przeuroczą 
Gabryellą Darrieux w roli tyuło- 
wej. Film osnuty na tragedii dziew 
czyny samotnej, chcącej pracow ać 
uczciwie, a spotykającej się tylkc* 
z podłością ludzką, która ją wresz 
cie pcha na drogę oszustwa, jest 
głęboki i wzbudza szczere zainter 
resowanie. Scena w sądzie dla nie 
letnich napraw dę m istrzowska i 
pełna finezyjności w opracowaniu 
Nad program  malutkie, barw ne 
arcydzieło w „W  starym młynie* 
— jedno z najpiękniejszych, jakeś­
my widzieli dotychczas.

W yświetlany w „Imperialu" „Le 
karz pięknych kobiet", jest kome­
dią pełną humoru i lekkości. Sy­
tuacja zabaw na, tempo żywe — 
można określić — taneczna. T ara  
paty lekarza, który ma zbyt wiel­
kie powodzenie jako lekarz, bv 
mleć czas choćby na noc poślub- 
ną, są przekomiczne, a dram aty 
jakie rozgryw ają się pomiędzy 
dwiema niezbędnemi mu kobieta­
mi żonę i asystentką — kapital­
ne... i dla pań pouczające.^

Dodatek filmowy się nie udał. 
Dawno nie widziałam nic podo­
bnie nudnego, jak owa „żywa re- 
klama". Takie nadprogram y psują 
apetyt na obraz, więc należy ich 
unikać. IKK.

C o  w y ś w ^ e t la ią  R in a ?

c z ę ś c i  ~  P l a t e f y  —H v n E K I  wyżymaczki alum i­
nium. Dogoone spłaty „JOTER",
E le k to r a l n a  Q  telefon 689-30.

r T w  e  r  y
angielskie części, dogodne warunki. 
Przyjm ujem y Pożyczki Sienna 9, 
telefon 5.39-60. 300

“ S K U i l s i l f t
ui. Łiuodiu U, lei.

BACZNOŚĆ!! SZPIEG WĘSZY!. 
A ktualny film, nagrodzony na 
Międzynarodowej Vvyatawie Fil­
mowej w Wenecji ZioŁg P lakietą

P- t.
Si„ Z D R A J C A

ujawi.Ki sposooy oziaiaiua TAJ­
NEGO WYWIADU, wciągania do 
swej roboty nieświadomych!

M a s c e n i e  r e w i a

ROWERY Kaminskiego, Za-
__  __    wadzkiego, Ormon-

• de o częuuacn angielskich. Ceny ni­
skie. Dogodne spiaty. Duży wypór j  
części składowych. N a zadanie cen-i 
alki bezpłatnie. Radio SSfłJft M a r-; 
szałkowska 116 róg Złotej (węjście 
od Złotej). Telefon 200-46. j

M IE J S K I^  10ew;ęta 4. 6, 8, 10

w roli gł. RONALD CULMAN 
reżys. FRANK CAPRA.

Uigowe 50 gr. za wyj. sobót
i świąt.

ADRIA: „Romans szulera". 
ATLANTIC: „Michał itro g o ff" . 
.ANTINEA: „Skłamałam*
AKRON (żelazna): „Ty co w Ostrej 

świecisz Bramie".
AMOK (Elektoralna 45): „Zbun­

tow ana" i „Zielony sygnał".
AS: (Grójecka 56): „Droga do sła­

wy" i „Skowronek".
BAŁTYK: „Dziewczyna szuka miło- 

ści“.
BIS (Elektoralna 21): „B arbara Ra 

dziwiłłówna"
CASINO: „M askarada".

A P liO L : .Znach**r"
COLOSSEUM: „Fortancerka". 
CZARY (Chłodna 29): — „Hrabina 

Władlnow".
ELITE (M arszałkowska 81a): „Król 
EUROPA: „Dziewczyna szuka mi­

łości".
i chórzystka" i „Dla ciebie Mario". 

FAMA (Przejazd 9 ): „Ślepy zau-
lek4*.

FILHARMONIA (Jasna 5 ): „Ko-
! ścihszko pod Racławicami". 
FLORIDA: (żelazna 61): „Trójka

hulta jska" I „ P o d  Twoją obronę". 
FORUM (Nowiniarska 14): „W sie­

ci wywiadu" 1 „Niezwyciężony Ko 
binzon Kruzoe *.

HOLLYWOOD (Hoża 29): „Ulan
ks. Józefa".

HELIOS (W olska 32): „Tajny
agent" i  „Miłość na Tahiti". 

IM PERIAL: „Lekarz pięknych ko­
biet".

ITALIA (W olska 32): „S taw ka oży  
cie".

JURATA: (Kr. Przedm. 66): „Trę­
dowata)

KOMETA 
i rewia- 

MARS: (Żoliborz); 
dziej".

MASKA (Leszno 70): „Clenie prze­
szłości" i „Upiór na sprzedaż". 

aiEvVA (Hoża 38): „Siódme niebo" 
i „Niewinnie się zaczęło". 

MAJESTIC: „24 godziny miłości". 
M IEJSKI: „Zaginiony horyzont". 
MUCHA (Długa 10): „Bengalski ty 

grys" i „Nicpoń".

(Chłodna 49): „Zdrajca" 

„Mady czaro-

PAN: „Królowa Przedmieścia".
NOWA TOMBOLA (M arszałkowska 

34): „Północ woła" i „C yrk na o- 
kręcie".

PETIT  TRIANON (Sienkiewicza 8 ): 
„Narodziny gwiazdy" i „Od czw art 
ku do wtorku".

PALLADIUM: „Niewiniątko".
POPULARNY tZamoysmego 20):—  

„Skłam ałam " i rewia.
PROMIEŃ (Dzielna 1): „Tajem nica 

panny Brinx" i „M anewry miłos­
ne".

PRAGA (Targowa 71): „Droga do 
Rio" i rewia.

PRASKIE OKO (Zygmun to w ska 10): 
„Darm ozjad" i  „Zaczęło się w po­
ciągu".

RAJ ^Czerniakowska 191): „ N a s tra  
ży prawa*' i „B ogate biedactwo".

AIa Lt o : „Perły i korony".
RENA (Długa 9 ): „Niedorajda".
RIVIERA (Leszno 2 ): „Tarzan" i

„Zielona bogini".
ROMA: „W cztery oczy".
ROXY (W olska 14); „Halka".
SOKÓŁ (M arszałkowska 61): „Wino 

w ajca" i „Cały Paryż śpiewa".
SO tw EN TO  (K rypska 34): „Droga 

do sławy" i „Zaczęło się od poca­
łunku".

STYLOWY: „B ohater naszych cza­
sów".

STUDIO: „Szesnastolatka".
SYRENA (Inżynierska 4 ) : „Mały

czarodziej" i „Czarny hrabia".
ŚWIATOWID: „Korsarze",
SFINKS (Senatorska 29): „Jej

pierwszy bal".
ŚWIAT (Żoliborz): „K apitan Tay­

lor" 1 „Anonimowy kochanek".
.ŚWIAT (Żoliborz): „Tonny z Wie­

dnia" i „Rozkoszna dziewczyna".
TON (Puław ska 39): ,.Ziemia bło­

gosławiona".
UCIECHA (Złota 72): „Zbieg z

San Quentin".
UNIA (Dzika 9 ): „W inowajca" I 

rewia.
VICTORIA: „Kobiety nad przepa­

ścią".
WANDA (M okotowska 73): „S trze­

lec z Bengali**.

Kedaktor odpowiedzialny: JEKZY CESARSKI. Odbito w drukarni Sp, Nakładów© - Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, W arecka?. ^


